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ZSB1 popiera
neutralność Kambodży
Nikita Chruszczów przesłał 

szefowi państwa Kambodży 
odpowiedź na Ust, w którym 
książę Norodom Sihanouk 
Wracał uwagę szefa rządu 
radzieckiego na poważne nie­
bezpieczeństwo na jakie już 
oj wielu lat narażona jest 
Kambodża, będąca stale obiek­
tem spisków, sabotaży, bloka­
dy i agresji ze strony państw 
sąsiednich o wiele silniejszych 
nód względem wojskowym.

Obecnie, przed podjęciem nie- 
jwykle ważnych decyzji w celu 

----- s egzystencji, Kam-obrony swej
jojża zwraca się do rządu ra­
dzieckiego i innych ---------
które zebrały -
miesiącu w Genewie z prośbą o 
uznanie i oficjalne zagwaranto­
wanie jej neutralności i jej in-

się w
mocarstw,
ubiegłym

tegralńości terytorialnej. Kambo- 
dża gotowa jest zgodzić się w 
tym celu na każdą kontrolę” — 
głosi list Norodoma Sihanouka.

Szef rządu radzieckiego 
stwierdza w odpowiedzi, że 
Związek Radziecki zawsze od­
nosił się z głębokim szacun­
kiem do neutralnego statusu 
Kambodży.
„Życzenie, by rządy 14 państw, 

które uczestniczyły w międzyna­
rodowej konferencji w sprawie 
uregulowania problemu laotań- 
łkiego, uznały i oficjalnie za­
gwarantowały neutralność i in­
tegralność terytorialną Kambodży 
spotyka się z całkowitym zrozu-
mieniem i poparciem rządu 
dzieckiego. Rząd radziecki

ra- 
zga-

dza się z propozycją Waszej Wy­
sokości, dotyczącą zwołania mię­
dzynarodowej konferencji w spra­
nie Kambodży i wyraża gotowość 
■wzięcia udziału w takiej konfe­
rencji” — pisze Chruszczów. W 
imieniu rządu radzieckiego N, 
Chruszczów wyraził nadzieję, że 
rządy innych państw — uczest­
ników międzynarodowej konferen­
cji laotańskiej pozytywnie usto­
sunkują się do propozycji księcia 
Korodoma Sihanouka. (PAP)
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13,8 mld zł na przyszłoroczne inwestycje
w przemyśle ciężkim

konińskie aluminium wśród budów priorytetowych

Projekt planu inwestycyjnego na 1963 r. w przemyśle 
ciężkim jest już gotowy. W ubiegłym tygodniu plan ten był 
rozpatrywany przez kolegia w tym resorcie. Przewiduje się, 
ze w przyszłym roku na rozbudowę fabryk, wyposażenie ich
w nowe maszyny i urządzenia oraz na budowę nowych 
obiektów w przemyśle ciężkim wydamy około 13,8 mld. zł.
Oznacza to wzrost nakładów

Wzrost ten dotyczy przede 
wszystkim przemysłu metali 
nieżelaznych. Poważne inwe­
stycyjne „uderzenie” skiero­
wane ma być na rozbudowę 
bazy surowcowej tych metali. 
Nakłady mają tu wzrosnąć aż 
o połowę. Zagospodarowanie

Wilczyński rezerwowym bramkarzem

Trener Koncewicz i 10 piłkarzy 
już w Poznaniu

Za sześć dni na Stadionie 22 Lipca odbędzie się między­
państwowe spotkanie piłkarskie pomiędzy pierwszymi re­
prezentacjami Polski i Węgier. Już wczoraj zaczęli przyby-
wać do Poznania zawodnicy 
reprezentacji.
Jako jeden z pierwszych za­

witał do Poznańskiego Ośrod­
ka Sportowego, gdzie zakwa­
terowani zostali piłkarze, tre­
ner R. Koncewicz, który przy 
Pomocy trenera poznańskiej 
Warty Brzeżańczyka kierować 
będzie ostatnimi przygotowa­
niami do meczu z Węgrami. 
Korzystając z okazji, poprosi­
liśmy wieczorem trenera Kon­
cewicza o kilka słów na temat 
P^ygotowań do tego atrakcyj- 
Pego spotkania.

W tej chwili — mówi tre 
Per Koncewicz — przebywa w 
Poznańskim ośrodku 10 piłka-

Są to: Kawula, Monica, 
Brychczy. Faber, Nieroba, Ga- 
leczka. Szczepański, Gajda, 
Szymkowiak i Grzegorczyk. Z 
Poprzednio wyznaczonych nie 
frzyjedzie Kornek, przewidzia 

na rezerwowego bramka- 
fza. Ma on pękniętą kość śród 
Sopia. Na jego miejsce powo- 
8 iśmy byłego bramkarza po- 
,llanskiego Lecha (obecnie 

ęsk Wrocław) —Wilczyńskie 
•_ Kontuzjowany jest rów- 

4?Z’ szczQŚcie lekko (wybi- 
} Palec) Szymkowiak. Nasz

wybrani przez kpt. Kruga do

reprezentacyjny bramkarz wy 
stąpi jednak w niedzielę.

A jak przebiegać będą przy­
gotowania do meczu z Węgra­
mi?

— Od wtorku rozpoczniemy 
treningi na stadionie, przepla­
tane marszobiegami w terenie 
Na temat składu będzie można 
powiedzieć cośkolwiek dopiero 
po środowym sparringu, który 
odbędzie się na boisku Olimpii 
w Golęcinie.

Jeszcze jedno pytanie: jak 
ocenia Pan warunki w których 
przygotowywać się będą nasi 
reprezentanci?

— Na razie nie mam żad­
nych zastrzeżeń zarówno do 
zakwaterowania jak i wyży­
wienia. Śniadania jadać będzie 
my na miejscu, a obiady i ko­
lacje w restauracji „Cecho­
wa”. Pierwsze wrażenie z po­
siłków zupełnie zadowalające.

Rozmawiał:
M. STABROWSKI

o ok. 4 proc, w stosunku do br. 

xłóż miedzi w rejonie Lubina, 
budowa huty tlenku cynku i 
cynku w Miasteczku Śląskim 
oraz budowa kombinatu alu­
miniowego w Koninie — oto 
trzy najważniejsze przyszło­
roczne budowy. Na ten cel wy 
datkuje się ponad 1,3 mld. zł.

Dotychczas zarówno w Ko­
ninie, jak i w Miasteczku Ślą­
skim prowadzono jedynie ro­
boty przygotowawcze. W 1963 
roku rozpocznie się tam już 
właściwą budowę. W 1964 r. 
uruchomi się pierwszą część 
huty tlenku cynku w Miastecz 
ku Śląskim, a pod koniec 5- 
latki ma być uruchomiona 
pierwsza część Huty Alumi­
nium w Koninie.

Na terenie nowo odkrytych 
lubińskich złóż miedzi konty­
nuować się będzie w przysz­
łym roku głębienie szybów w 
kopalniach „Lubin I” i „Pol­
kowice I”. Pierwsze wydoby­
cie z nowych złóż zaplanowa­
no na 1966 r.

Taki kierunek w programie 
inwestycyjnym przemysłu cięż 
kiego nie zmienia faktu, iż na 
dal jednym z podstawowych 
obiektów inwestycyjnych bę­
dzie Huta im. Lenina, a w 
niej — stalownia konwerto­
rowe - tlenowa, która ma być 
przekazana do eksploatacji w 
drugiej połowie 1964 r. Obiekt 
ten decyduje o osiągnięciu w 
1965 r. zaplanowanej krajo­
wej produkcji stali — 9,3 min. 
ton.

Z innych przyszłorocznych in­
westycji w hutnictwie żelaza i sta 
Ii warto wymienić szereg przed­
sięwzięć w różnych hutach (m. in. 
w Hucie „Warszawa”), mających 
na celu rozbudowę potencjału

produkcyjnego w zakresie rur i 
taśmy zimnowalcowanej — defi­
cytowych dziś wyrobów hutni­
czych.

W przemyśle maszynowym o- 
gólne nakłady na inwestycje nie 
wzrastają, zmienia się natomiast 
poważnie ich struktura: mniej 
funduszów na fabryki montażowe, 
więcej na bazę kooperacyjną. 
Drugą cechą jest to, że aż 1/3 na­
kładów przeznacza się na zwięk­
szenie zdolności wytwórczych . fa-
bryk 
lę w

Dla 
mają 
mysi

odgrywającycłi poważną ro- 
eksporcie.
przykładu: o ponad 30 proc, 
wzrosnąć nakłady na prze- 
obrabiarek i narzędzi, na

przemysł precyzyjny oraz prze­
mysł maszyn włókienniczych, o 
20 proc. — na przemysł motory­
zacyjny, a przede wszystkim na 
jego bazę kooperacyjną.

Warto też podkreślić, że w pro­
jekcie planu inwestycyjnego na 
przyszły rok w szerszym zakresie 
uwzględniono potrzeby mieszka­
niowe załóg nowo budowanych 
zakładów oraz fabryk, które z po 
wodu braku odpowiedniej liczby 
mieszkań borykają się z trudno­
ściami kadrowymi. (PAP)

125 wiejskich 
spółdzielni zdrowia

W ciągu 8 miesięcy br. 
mieszkańcy wsi zorganizowa­
li 25 nowych spółdzielni zdro­
wia. Obecnie chłopi leczą się 
już w 125 tego rodzaju pla­
cówkach.

Nie wszystkie jednak nowe 
spółdzielnie mają pełną obsa­
dę lekarzy, głównie z powodu 
trudności mieszkaniowych. 
Ogółem w spółdzielniach pra­
cuje obecnie 210 lekarzy inter­
nistów i dentystów, a także 
ponad 80 felczerów, pielęgnia­
rek i techników dentystycz­
nych.

W IV kwartale br. spół­
dzielcze ośrodki zdrowia otrzy 
mają 12 nowych pomieszczeń. 
W roku przyszłym natomiast 
przewiduje się wzniesienie 30 
podobnych obiektów. (PAP)

Społeczna kontrola 
towarów rynkowych
Sna Ochrony interesu klientów 

®m°wskie” spółdzielnie spo- 
cie^g°W Podejmują od 1 września 
tnjtetW^.in^cJatyWę. Wspólnie z ko- 

^lepowymi i poradnia- 
fekoś Vieniowymi będą prowadzić 

kontrolę towarów 
5Zych i niektórych przemy

P óWpro y Jak°ści nowych towarów 
Przern adzat-ych przez zakłady 
kazać5S!°We na rynek mają wy- 
Od CZy artykuły te są lepsze 
i c„. 3ciujących się już w handlu, 
!za 'Zasadniona jest np. ich wyż 

ocena winna 
Pn ^gnaeję z
km” ‘eg0 wyrobu przez

zaku- 
„Spo-

koli t społecznej kon-
*°feA’ódar^W będą powiadamiane 
•t\vow v 'e. kcmisje cen i pań- 
$'.gniec Ornisja cen, w celu wy- 

,Ja odpowiednich wnio-
w' (PAP)

Rolnicy Wielkopolski 

kończą zwózkę plonów
Rolnicy wielkopolscy rozpoczęli wtorek przy wietrzne# 

i pochmurnej lecz bezdeszczowej pogodzie. Sprzyja to zwóz­
ce plonów. W PGR-ach z dużą pomocą pospieszyli członkowi* 
rodzin pracowników. Dzięki temu np. kombinat PGR Ma­
nieczki w pow. Śrem, zakończyć miał wczoraj zwózkę w ca*
łości.

Otrzymaliśmy wczoraj tele­
foniczny meldunek z Kombi­
natu PGR Ptaszkowo (pow. no 
wotomyski) o przedterminowej 
realizacji rocznego planu do­
staw zbóż konsumpcyjnych. 
Odstawiono ogółem 1750 ton, 
to znaczy 38 ton ponad plan. 
To jednak nie wszystko — do­
stawy trwać będą nadal. Kom 
binat Ptaszkowo pierwszy z 
państwowych gospodarstw rol­
nych w naszym województwie 
wykonał zadania planowe.

Poważnie wzrosła liczba rolni­
ków, którzy rozliczyli się z cało­
rocznych, obowiązkowych dostaw 
zboża. Jest ich obecnie 6.500. Do­
tyczy to w szczególności 13 spół­
dzielni produkcyjnych i dwudzie­
stu wsi indywidualnych. Ostatnio 
dołączyły właśnie wsie: Dębionka 
i Kubeczki z powiatu rawickiego 
— trzydziestu rolników nie tylko 
rozliczyło się z państwem, ale od­
stawiło 3.500 kg ziarna ponad plan. 
Dostawy obowiązkowe wykonała 
również wieś Strzelczyk! z powia­
tu chodzieskiego.

Ogółem skupiono w naszym

województwie 43 tysiące ton 
ziarna z gospodarki chłopskiej 
i 18 tysięcy ton z państwo­
wych gospodarstw rolnych, 
czylj w sumie 60 tysięcy ton. 
Sierpniowy plan skupu zboża 
wykonało do 28 bm. włącznie 
12 powiatów, to znaczy, że do 
przedwczorajszej siódemki do­
szły jeszcze następujące po­
wiaty: chodzieski, rawicki, 
trzcianecki, szamotulski i obor 
nicki. (emp)
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Kongres FIJET
Krynicy rozpoczął się Kon-
Międzynarodowej

Dziennikarzy i Pisarzy 
nych (FIJET).

Federacji 
Turystyce

List do pracowników 
polskiej energetyki

Z okazji zbliżającego się 
„Dnia Energetyka ’, który w 
br. obchodzony będzie 2 wrze­
śnia, minister górnictwa i ener 
getyki Jan Mitręga i prze­
wodniczący Zarządu Główne­
go Związku Zawodowego Pra­
cowników Energetyki Euge­
niusz Kolczyński wystosowali 
list do ponad 60-tysięcznej 
rzeszy pracowników polskiej 
energetyki.

W liście tym podsumowany 
został dorobek przemysłu ener 
getycznego oraz wytyczone 
zadania na najbliższy okres. 
Równocześnie ż okazji święta 
list zawiera pozdrowienia i 
życzenia dla pracowników 
energetyki i ich rodzin. (PAP)

Znów trzęsienie ziemi
We wtorek mieszkańcy Neapolu, 

Bari i Avellino w popłochu za­
częli opuszczać domy, w momen­
cie gdy ponownie dały się odczuć 
wstrząsy podziemne. Około godzi-
ny 
ny 
cji

13 gwałtowny wstrząs podziem 
nawiedził również stolicę Gre- 
Ateny.

84 
bez

84 

osoby 
wieści

osoby utonęły
utonęły, a 26 zaginęła 
w południowo koreań-

skini mieście Sunczon (na połud
nie 
nia

od Seulu) na skutek przerwa- 
tamy na rzece Nain.

Ulotki nad Irianem
Indonezyjskie samoloty z obsrt 

watorami wojskowymi ONZ roz­
poczęły wczoraj rozrzucanie ulo­
tek informujących o zawieszeniu 
broni na terenie Irianu Zachod­
niego, Zdaniem obserwatorów, na 
terenie tego kraju znajduje się 
j szcze około 2 tys. spadochro- 

,i.iarzy, którzy nie mają kontaktu 
ze światem zewnętrznym.

Pierwsza energia z „Turowa“
popłynęła do sieci

Noc x 
niczym 
oddania

niedzieli na poniedziałek, 27 bm., upłynęła budów- 
turowskiego giganta pod znakiem wielkiej próby: 
pierwszej energii elektrycznej z turbozespołu. Wie-

lomiesięczna, ofiarna praca załóg przedsiębiorstw budo­
wlano-montażowych , realizujących trudne zobowiązanie 
przedterminowego oddania do eksploatacji pierwszego tur­
bozespołu o mocy 200 megawatów — uwieńczona została 
pełnym sukcesem.
Przez sobotę i niedzielę trwa 

ły ostatnie prace pomiarowe, 
prowadzone przez grupę 'spe­
cjalistów z „Energopomiaru”. 
Po dokonaniu ostatnich pomia

Elektrownia „Turów" już pracuje.

rów i pomyślnym przebiegu 
prób obejmujących zarówno 
urządzenia elektryczne jak też 
rozdzielnię sieciową nastąpił 
w nocy z niedzieli na ponie­
działek decydujący moment. 
Synchronizacja generatora z 
siecią państwową przez roz­
dzielnie. W momencie tym w 
nastawni elektrycznej w elek­
trowni oraz w rozdzielni ze­
brali się przedstawiciele kie­
rownictwa rozruchu, inwesto­
ra, przedsiębiorstw budowla­
no-montażowych oraz przed­
stawiciele załogi elektrowni.

O godzinie 2 w nocy, na pod 
stawie meldunku złożonego 
przez kierownika grupy po­
miarowej inż. Hanzlika, za­
stępca dyrektora kombinatu 
górniczo-energetycznego Tu­
rów — inż. Jerzy Olszowski 
przez wciśnięcie guzika syn­
chronizatora dokonał włącze­
nia generatora do sieci pań­
stwowej. Od tego momentu po 
płynęła pierwsza energia elek­
tryczna wyprodukowana w tu 
roszowskim gigancie. (PAP)

Polska-Ghana
Pierwsze

14:6
historii naszego 

Ghaną,

CAF fot. Wcłoszczuk

pięściarstwa spotkanie z — — 
rozegrane w Szczecinie, zakoń­
czyło się zwycięstwem Polski 14.6. 
Wyniki (na pierwszym miejscu 
Polacv): Głuszek przegrał pizez 
tko w HI rundzie z Boakye, Ben- 
dig wypunktował Aryee, Adamsk 
nokonał Popoola, Szczepański 
przebrał z Blay’m, Walkowiak 
uległ’ Quarteyowi, Gajewski zwy­
ciężył Dove, Kućmierz znokauto­
wał ’ w starciu Daviesa, Ra^ma 
wygrał z Tetteh’em. Józefowicz, 
pokonał Milesa i
znokautował w II starciu Kranie.

Skład Węgrów
Kapitan Węgierskiego Związ 

ku Piłki Nożnej — Lajos Ba- 
roti ustalił skład pierwszej 
reprezentacji na mecz z Pol­
ską w Poznaniu. Do Polski 
przy,jadą: Szentmihalyi — Ma 
trai, Meszoely, Sarosi. Soly- 
mosi, Sipos, Rakosi, Goeroecs. 
Albert, Tichy, dr Fenyvesi. 
Rezerwowi: Gelei, Ihasz, Na- 
gy i Monostori.

Boks
ZRA wystąpiła 

z Ligi Arabskiej
Agencja MEN podała w ponie- 

działek po południu, że Zjedno­
czona Republika Arabska postano 
wiła wystąpić z Ligi Arabskiej.

Jeszcze przed tym ogłoszono, że 
w poniedziałek rano delegacja 
ZRA opuściła specjalne posiedze­
nie Rady Ligi w libańskim mie­
ście Shtura. Na posiedzeniu tym 
rozpatrywano skargę Syrii prze­
ciwko Zjednoczonej Republice 
Arabskiej. (PAP)
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'Komendant (Karlina 
qan. Sialmui Poppa

Związek Radziecki kierując się 
zdecydowaną wolą likwidacji po­
zostałości II wojny światowej 
oraz dążąc do zawarcia traktatu 
pokojowego z obu państwami 
niemieckimi postanowił w dniu 
23 sierpnia br. znieść radziecką 
komendaturę w Berlinie. Mini­
ster obrony NRD generał Hoff­
mann mianował generała Helmu­
ta Poppe komendantem Berlina. 
Na zdjęciu: nowy komendant 
Berlina, generał Helmut Poppe.

Fot — CAF

Odchylenie „Marinera 2“ 
mniejsze niż myślano

W poniedziałek późnym wieczo­
rem uczeni amerykańscy śledzący 
lot Marinerr -2 ogłosili, iż pomy­
lili się we wcześniejszych oblicze 
niach i że według nowych kalku­
lacji pędzi on po torze, który od­
chyli się od Wenus o j02 tysiące, 
nie zas o milion kilometrów.

Mariner-2 ma na szczęście 23- 
kilogramowy silnik korekcyjny, 
kóry może zmniejszyć odchylenie 
z przewidywanych 4»2 tysiący na­
wet do 16 tysięcy kilometrów. 
(Gdyby, tak jak sądzono pierwot­
nie, zboczenie z toru wynosiło 
milion km, silnik nic by już nić 
pomógł).

Skorygowanie toru będzie przed­
sięwzięciem bardzo trudnym. Naj­
pierw trzeba zatrzymać wirowanie 
Marinera, następnie zaś zoriento­
wać go w przestrzeni względem 
Wenus i dopiero potem włączyć 
silnik (wszystko zdalnie, przez 
radio). Silnik może zwiększyć 
prędkość aparatu o dodatkowe 18# 
km/godz., co ma wystarczyć do 
przybliżenia Marinera do celu.

PAP

60 dzieci potworków 
w Berlinie zachodnim

Gwałtowny wzrost liczby uro­
dzin dzieci-pot worków na sku­
tek zażywania środka nasennego 
„Contergan”, (wytwarzanego na 
bazie thalldomidu) stwierdził na­
czelny lekarz kliniki dziecięcej 
przy uniwersytecie zachodniober- 
lińskim, prof. dr. Adalbert Loesch- 
ke. Dotychczas w Berlinie zachod­
nim urodziło się 60 niemowląt 
z wrodzonymi wadami. Stwier­
dzono, że matki ich zażywały w 
czasie ciąży ów środek bez recep­
ty. Około 1/4 tych dzieci była nie­
zdolna do życia. (PAP)

Niebezpieczna gra NRF
Artykuł redakcyjny „Gazette and Daily ‘

Dziennik „Gazette and Daily”, wezwał 
rząd Stanów Zjednoczonych do zmia­
ny polityki wobec NRF. Dziennik 
zwraca uwagę, że ujawniające się 

coraz wyraźniej „egoistyczne interesy” Re­
publiki Federalnej popieranej we wszystkim 
przez Amerykę, mogą doprowadzić do wojny 
światowej. W artykule redakcyjnym dziennik 
stwierdza m. in.:

„Jesteśmy przekonani, że remilitaryzacja Niemiec 
(zachodnich) stanowi tragiczną pomyłkę polityki 
zagranicznej Stanów Zjednoczonych w latach po 
drugiej wojnie światowej, tak samo jak remilita- 
ryzacja Niemiec po pierwszej wojnie światowej 
•kazała się namacalnie tragiczną pomyłką Zacho­
du. Nikt kto studiował historię Europy między 
dwiema wojnami światowymi nie może nie zauwa­
żyć tej paraleli. Niemcy, grając na obawach i u- 
przedzeniach Zachodu, dźwigają się powoli z ot­
chłani klęski, aby przystąpić do odbudowy swej 
potęgi wojskowej. Potem, stopniowo, czują się co­
raz pewniej i poczynają sobie coraz śmielej, aż 
wreszcie staje się oczywiste, iż wyłamały się spod 
kontroli.

Wydaje się nam, że znaczenie obecnych wyda­
rzeń w Berlinie można zrozumieć najlepiej patrząc 
na nie właśnie pod tym kąteni widzenia. Niemcy 
(zachodnie) nie chcą pokoju w Europie Środkowej. 
Niemcy nie chcą, aby Stany Zjednoczone i Zwią- 
rek Radziecki doszły do porozumienia w sprawie 
Berlina, czy w sprawie niemieckiej. Taki pokój 
i takie porozumienie przerwałoby grę prowadzo­
ną przez NRF. Natomiast utrzymywanie się napię­
cia w Berlinie służy tej grze.

Komunistyczna Partia Algierii
popiera Biuro Polityczne FLN

Dalsza komplikacja sytuacji politycznej

Zdaniem korespondentów zachodnich, spór między przy­
wódcami Wilai 4, a Biurem Politycznym w dalszym ciągu po­
woduje napiętą sytuację w Algierii i nic nie wskazuje na to, 
żeby w najbliższym czasie udało się znaleźć wyjście z obec­
nego impasu.
Ogłoszone w poniedziałek 

komunikaty obu stron, zredago 
wane w bardzo ostrej formie, 
zawierają, ze strony Wilai 4 
zarzut, że Biuro Polityczne 
przekracza swoje kompetencje, 
a ze strony Biura Politycznego 
oskarżenie pod adresem Wilai

Sabotaż OAS 
w wojsku francuskim

Tarbes — pisze paryski kores­
pondent (PAP) — które od pew­
nego czasu jest widownią szere­
gu wyczynów bandytów faszy­
stowskich, jak napady na komu­
nistów, awantury uliczne organi­
zowane przez słuchaczy poblis­
kiej szkoły oficerskiej, ostrzeliwa­
nie samochodów nocami na szo­
sach, itp. — znów wsławiło się 
na łamach całej prasy francus­
kiej.

Tym razem rzecz jest znacz­
nie poważniejsza: „Nieznani 
sprawcy” dokonali sabotażu w 
wojsku. Cztery działa 105 mm z 
35 pułku artylerii dywizji desan- 
towo-powietrznej zostały uszko­
dzone uderzeniami młota rozbito 
ich urza.dzenia celownicze. Ofi­
cjalne źródła francuskie usiłują 
bagatelizować sprawę twierdząc, 
że „uszkodzenia są niewielkie” 
Nie w tym rzecz. Chodzi o to, 
że OAS zabrała się do saboteżu 
wojskowego, że jeszcze raz złożo­
ny został dowód, iż faszyści nie 
cofają się przed niczym.

Sprawa Wspólnego Hynku

Zarząd CDU|G$U krytykuje 
stanowisko Adenauera

Jak donoszą z Bonn, ostatnio 
nastąpiła wymiana listów między 
premierem W. Brytanii Macmilla- 
nem i kanclerzem NRF Adenau- 
erem, na temat przystąpienia W. 
Brytanii do Wspólnego Rynku. W 
liście swym Macmillan wyraził m. 
in. pragnienie osiągnięcia kompro 
misu, w związku z różnicami zdań, 
jakie powstały na ten temat pod­
czas rozmów brukselskich. W od 
powiedzi Adenauer wyraził nega­
tywne stanowisko wobec propo­
zycji premiera brytyjskiego, po­
wołując się na to, że przystąpienie 
Anglii do Wspólnego Rynku przy 
niesie szkodę rolnictwu a także 
wielu gałęziom ^przemysłu NRF.

Jednakże zarząd partii CDU 
CSU skrytykował ten punkt wi­
dzenia Adenauera i zmusił go do 
zmiany stanowiska. Jak donoszą 
ostatnio z kół zachodnlonlemiec- 
kich. w toku rozmów w Brukseli, 
które rozpoczną się na początku 
października rząd NRF będzie po- 
pierąć sprawę przystąpienia W. 
Brytanii do Wspólnego Rynku.

PAP 

4 że ucieka się ona do prze­
śladowań w stosunku do prze­
ciwników politycznych.

Wiadomość o aresztowaniach 
na terenie tego okręgu po­
twierdzają również korespon­
denci zachodni w Algierze, któ 
rzy podają, że rewizje i aresz 
towania objęły cały teren Wi­
lai 4. Rozeszła się nawet po­
głoska, że niebezpieczeństwo 
zagraża Y. Saadiemu. który — 
jak wiadomo — mianowany 
został przewodniczącym nie u_ 
znawanego przez Wilaję 4 Ko­
mitetu FLN wielkiego Algie­
ru. Przywódcy ugrupowań 
wojskowych, popierających 
Biuro Polityczne, zapowiedzie­
li szereg konferencji praso­
wych w różnych ośrodkach 
kraju, poświęconych obecnej 
sytuacji. Doniesienia agencyj­
ne wskazują jednocześnie, że 
Biuro Polityczne gromadzi 
wierne mu oddziały na tere­
nach wokół Algieru.

W poniedziałek Biuro Poli­
tyczne Komunistycznej Partii 
Algierii ogłosiło komunikat 
precyzujący stanowisko KPA 
wobec obecnego kryzysu poli­
tycznego. Na wstępie oświad­
czenie wyraża ubolewanie, że 
kryzys spowodował przełoże­
nie wyborów do konstytuan­
ty i dalsze przeciąganie niebez 
piecznego dla przyszłości kra­
ju prowizorium politycznego. 
Dalei oświadczenie KPA ełosi: 

„Biuro Polityczne KPA potępia 
każde użycie siły miedzy patrio­
tami dla rozwiązania obecnego 
kryzysu i wzywa wszystkich Al­
gierczyków do wstrzymania się 
od jałowych polemik, do wystą­
pienia przeciw walce pomiędzy 
braćmi i poświęcenia wszystkich

Narada skupowa aktywu ZSL 
w Krotoszynie

Przodujący ongiś w WielkopoJsce powiat krotoszyński, 
ma w tym roku poważne opóźnienia w sprzęcie i dostawach 
zbóż konsumpcyjnych do magazynów państwowych. W ta­
beli wojewódzkiej, figuruje na przedostatnim miejscu. 
W ubiegłym, również niekorzystnym roku, wieś krotoszyń­
ska zrealizowała do 25 sierpnia 80 proc, miesięcznego planu 
skupu zboża — w tym roku zaledwie 12 procent. Nie 
świadczy to pochlebnie o tamtejszych rolnikach.
Stwierdził to na naradzie 

aktywu ZSL-owskiego w ub. 
niedzielę przewodniczący Pre­
zydium PRN — Franciszek 
Kaźmierczak. Wykazał przy 
tym, że gdyby organizacja 
pracy była lepsza, to i wyniki 

O jakiej grze mówimy? O grze zbrojeń, grze nie­
mieckiej potęgi, grze niemieckich ambicji, pragną­
cych zmienić wyniki drugiej wojny światowej, na­
wet gdyby miało to doprowadzić do trzeciej woj- 
ny światowej. Wielki kapitał niemiecki i niemiec­
cy politycy wcale nie kryją, iż mają nadzieję zjed­
noczyć Niemcy zachodnie i wschodnie pod swoimi 
rządami i wytargować terytoria leżące jeszcze da­
lej na wschód. Zachodowi, a szczególnie Stanom 
Zjednoczonym, wytłumaczyli, że muszą być uzbro­
jeni, aby stanowić bastion przeciwko ekspansji ra­
dzieckiej. W rzeczywistości mają na względzie 
własną ekspansję.

Obecnie głównym, bieżącym ich celem jest uzy­
skanie broni jądrowej. Administracja Eisenhowera 
zbliżyła ich do niego dość blisko. W Niemczech 
zachodnich jest broń jądrowa, są pociski i samolo­
ty, które nfogą donieść bomby jądrowe nad obiek­
ty przeciwnika. Ale technicznie biorąc, kontrolę 
nad głowicami nuklearnymi sprawuje dowództwo 
wojsk amerykańskich. Teraz Niemcy starają się o 
„taktyczną” broń jądrową. Chcą, aby znalazło się 
jej w NRF tyle, by kontrolę nad nią w praktyce, 
otrzymali wojskowi niemieccy.

Każdy wzrost napięcia w Berlinie służy temu ce­
lowi. Zaś oczywiście każdy krok naprzód w remi- 
litaryzacji Niemiec utrtidnia rozwiązanie palącej 
sytuacji europejskiej. I dlatego Niemcy zachodnie 
prowadzą swoją grę, a przywódcy Zachodu nie 
sprzeciwiają się temu, jak gdyby naprawdę wie­
rzyli, Tż Niemcy mają najlepsze zamiary i żadnych 
egoistycznych interesów. Naprawdę nie rozumie­
my — doda je „Gazette‘and Daily” — jakim cudem 
dyplomaci zachodni dali się tak nabrać. W świetle 
historii wszystko jest przecież jasne. Tylko, że tym 
razem gra prowadzona przez Niemcy może zawa­
żyć na losach ludzkości”. (PAP)

sił dla jedności narodu, przeciw 
neokolonializmowi i jego sprzy- 
mierzeńconi. Ze wszystkich nie­
bezpieczeństw rzeczywiście zagra­
żających naszemu krajowi, żadne 
nie jest większe od groźby neoko- 
lonializmu, która wraz z przedłu­
żeniem się kryzysu jeszcze bar­
dziej wzrośnie”.

KPA przypomina, że przy usta­
laniu listy kandydatów do wybo­
rów nie uwzględniono wszystkich 
sił patriotycznych. Niemniej, ko­
munistyczna partia wezwała do 
głosowania na tych kandydatów, 
ażeby w jak najkrótszym Czasie 
kraj mógł uzyskać zgromadzenie 
narodowe i stałe władze. Właśnie 
teraz partia nalega na odbycie 
wkrótce wyborów, dla których 
organizacji potrzebna jest jednak 
koniecznie centralna władza. „W 
obecnych okolicznościach może 
nią być tylko Biuro Polityczne 
FLN, które opierać się musi na 
bratnich naradach z przedstawi­
cielami wszystkich kierunków i pa 
triotycznych organizacji. KPA po­
piera w tym sensie każdy wysiłek 
Biura Politycznego FLN (PAP)

Komuniści USA 
nie ulękli się ustawy SmiUia

Przedstawiciel ministerstwa 
sprawiedliwości zakomuniko­
wał, że dotychczas ani jeden 
człowiek Komunistycznej Par 
tii USA nie zarejestrował się 
w myśl wymogów ustawy 
Smitha z roku 1950 o tzw. bez 
pieczeństwie wewnętrznym.

KP U^A stoi na stanowisku, 
że ustawa ta jest nielegalna i 
sprzeczna z konstytucją ame­
rykańską.

Za niedopełnienie obowiąz­
ku rejestracji grozi kara wię­
zienia i grzywny. Władze ame 
rykańskie uzyskały już decy­
zję sądu stawiającą Partię Ko 
munistyczną oraz czołowych 
jej przedstawicieli w stan 
oskarżenia z powodu odmowy 
rejestracji. (PAP) 

realizacji planu byłyby wyż­
sze. Nie wszystko bowiem 
można złożyć na karb warun­
ków atmosferycznych.

Na ten temat rozwinęła się 1 
ożywiona dyskusja, w której 
uczestniczyło 18 działaczy wiej 
skich, członków ZSL. Wska­
zywali oni na trudności przy- 
rodniczo-atmosferyczne, ale 
jednocześnie na pewne za­
niedbania organizacyjne, zde­
cydowanie zapewniając, że 
chociaż sierpień nie dopisał w 
realizacji planów skupu, to we 
wrześniu rolnictwo krotoszyń­
skie swoje roczne zadania go­
spodarcze wykona z nadwyż­
ką. Nastąpiła już mobilizacja 
sił i środków, do pracy ko­
ordynacyjnej włączyły się or­
ganizacje partyjne i ZSL- 
owskie, wiejskie komitety 
Frontu Jedności Narodu i 
kółka rolnicze.

Dyskusję podsumowali o- 
becni na naradzie: prezes WK 
ZSL — poseł Józef Wroniak, 
poseł Jan Kaj, sekretarz KP 
PZPR — Jan Jankowski, prze 
wodniczący Komisji Ekono- 
miczno-Rolnej WK ZSL inż. 
Stefan Ratajczak i prezes PK 
ZSL w Krotoszynie — Stani­
sław Niedbała, (kj)

Powódź w Wenezueli
Około 20 osób straciło życie na 

wskutek powodzi, jaka nawie­
dziła południową część Wenezueli 
w wyniku wystąpienia z brzegów 
rzeki Orinoko. Wiele wsi zostało 
całkowicie zniszczonych. 'Dziesiąt 
ki tysięcy ludzi zostało pozbawio 
nych dachu nad głową.

Rząd ogłosił w tej części kraju 
stan wyjątkowy. Do ewakuacji lud 
ności z zagrożonych terenów uży­
to samolotów, helikopterów i 
statków. (PAP)

Przad mtótrzoótu/aml ^aropif

Faworyt w skoku wzwyż belgradzkich Mistrzostw Lekkoatlety^ 
nych Europy — Walery Brumel ZSRR w czasie przechodzoną 

poprzeczki na wysokości 2,14 m.
Fot. — J. Kozłowski

Młodzi kolarze na torze

Do jednej z bardziej popularnych dyscyplin w naszym 
kraju należy kolarstwo. Szeregi entuzjastów tej dyscy. 

pliny stale wzrastają. Nie ma dosłownie zakątka w kra. 
ju, gdzie nic organizowano by w ciągu roku poważniejsi 

imprezy. Dużą zasługę w rozwoju polskiego kolarstwa ma. 
ją bezsprzecznie Ludowe Zespoły Sportowe.

Kolarstwo jest wśród mło­
dzieży wiejskiej sportem po­
wszechnym. Świadczą o tym
liczne imprezy organizowane 
przez LZS-owców dla zawód-
ników wszystkich licencji, a 
także dla początkujących. Z
wiejskich kolarzy ' rekrutują 
się nasi czołowi reprezentan­
ci.

W ostatnim czasie również 
w Wielkopolsce kolarstwo się
wybitnie ożywiło. I w tym
wypadku niemała jest zasłu­
ga sportowców wiejskich, któ­
rzy w osobie J. Janiaka, zwy­
cięzcy w ostatnim wyścigu po 
Ziemiach Zachodnich, mają 
swego reprezentanta wśród 
około 60 zawodników posiada­
jących I licencję.

Dobry przykład dała Rada 
Powiatowa LZS Szamotuły, 
która corocznie, w ramach 
wyścigu po Ziemi Szamotul­
skiej, organizuje biegi dla 
dzieci i młodzieży. W ten spo-
sób zachęca się i zapoznaj e 
z-tajnikami tego sportu, sze­
rokie koła najmłodszych. Z
podobną inicjatywą winne wy­
stąpić organizacje pozostałych

• Jan Mikołajewski z poznań­
skiego Lecha wygrał w Warszawie 
wyścig o mistrzostwo Zrzeszenia 
Łącznościowców na dystansie 100 
km.

• 1.89 m. uzyskał w skoku
wzwyż junior poznańskiego AZS 
Kazimierz Piher na mityngu lekko 
atletycznym w Miejskiej Górce.

• Stadion AZS Pocnań przed 
mającymi się odbyć finałami o mi­
strzostwo I ligi lekkoatletycznej 
ulega gruntownej naprawie. Im­
preza odbędzie się 22 i 23 bm. 

Wyścigi na małych rowerkach były dla dziatwy dużym P L 
ciem. Rówieśnicy gorąco ich dopingowali, a starsze spo1 

stwo darzyło finiszujących serdecznymi brawami-
FOL r- K.

powiatów naszego wojewód&i 
twa podczas organizowany 
imprez, (p)

Przed finałami
Olimpiady Motorowej

Finały Motorowej Olimpiady wo> 
jewództwa poznańskiego odbędą 
się 16 bm. w Poznaniu. Do tego 
czasu rozegrane zostaną ostatnie 
eliminacje.

W Wągrowcu w zawodach uczest
Liczyło 51 motorowców, z których 
23 zakwalifikowało się do impre­
zy w Poznaniu. Pięć pierwszych 
miejsc zajęli następujący kierow­
cy B. Józefek LPŻ Rogoźno przed 
Zb. Lewandowskim lpZ Wągro­
wiec, K. Masłowskim LPŻ HCP 
Poznań, T. Konowalski 1 Tadeus 
Bolesław — obaj z LPŻ Wągco- 
wiec.

27 zawodników wzięło udział w za 
wodach zorganizowanych w Ostra 
wie. Pierwsze miejsca zajęli: T, 
Błaszczak LPŻ Ostrów przed E. 
Stcnderą z Kaliskiego Klubu Mo­
torowego, H. Matelą i M. Szczyp 
kowskim — obaj z LPŻ Ostrów;

Do finału wojewódzkiego zakwa 
lifikowało się 11 kierowców, (p)

Reprezentant MKS P0111 
Górny zajął pierwsze miejsc*  
VI Ogólnopolskim Wyśc’Su 
larskim po Ziemi SzamotuW 
zorganizowanym przez Radę 
wiatową LZS Szamotuły i r2“a I 
cję „Głosu”, zdobywając? 
char przechodni. Obok iwr 
dwóch zawodników, którzy o

• Start Krzyszkowiaka w Bel­
gradzie na mistrzostwach Europy, 
wobec jego niedyspozycji wciąż 
stoi pod znakiem zapytania. Zgło­
szony on został do biegu na 3000 
m. z przeszkodami. Ostatnie zawo­
dy kontrolne odbędą się 2 
września w Wałczu. M. in. mają 
startować Krzyszkowiak Zimny, 
Motyl i Boguszewicz na 3000 m. 
Orywał wraz z Kowalskim i Mi­
lewskim pobiegnie na 1500 m.

• W szosowym wyścigu kolar­
skim w Gliwicach, na dystansie 
120 km. wzięło udział około 250 
zawodników z I i II licencją. Dwa 
pierwsze miejsca zajęli bracia Jan 
i Roman Chtiejowie.

jęli kolejne miejsca: ’
(Warta — drugie) i Czecno C

Lech — trzecie. j
Fot. - K. przych0^ J
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: osiedle mieszkaniowe Wino- 1' 
i grady w Poznaniu po kilku ę 
Halach świecenia gołymi ce- Ę 
igłami doczekało się wreszcie = 
i tynkarzy. Roboty nie przebie- Ę 
i gają w «by‘ «ybkim tempie, Ę 
i 9|e jest nadzieja, że wkrótce : 
: wszystkie nowe domy pokry- | 
i te zostaną kolorowymi tynka- E 
j mi. Szkoda tylko, że przy = 
! okazji nie otynkowano kilku = 
! jtarych domów przy ul. i 
■Owsianej, które szpecą wy- i 

gląd całego osiedla.
i Fot. — K. Przychodzkl : 
U... .................. ..........................

Tranzyt morski CSRS 
przez porty polskie
Na cztery miliony ton 

rocznego tranzytu kra­
jów ościennych przez 
polskie porty, ponad 

trzy i ćwierć miliona ton sta­
nowią towary czechosłowac­
kie, z czego trzy czwarte prze­
chodzi przez Port Szczecińs­
ki. Morski tranzyt Czechosło­
wacji przez Polskę ma już 
blisko 30-letnią tradycję, od 
czasów kiedy młoda Gdynia 
stała się obok Hamburga i 
Triestu, trzecią naturalną bra­
mą Czechosłowacji na mo­
rzach świata.

Dziś tranzyt ten jest nie 
tylko trzykrotnie większy, ale 
i grubo przewyższa czechosło­
wackie obroty towarowe, kie­
rowane do portów morza Pół­
nocnego i Adriatyku. Przez 
Gdynię i Gdańsk, a głównie 
przez Szczecin idą z Czecho­
słowacji w świat wyroby prze­
mysłowe, a z odległych egzo­
tycznych krajów przychodzą 
do CSRS surowce — ruda że- 
lazna, drewno, ryż, cukier i 
wiele innych towarów.

Korzyści są obustronne. Od 
Pierwszej powojennej polsko- 
czechosłowackiej umowy ko­
munikacyjnej z lipca 1947 ro- 
® zmieniła się sytuacja i 
Werunki ogólne; doświadcze- 

podsuwało coraz to nowe 
ulepszenia współpracy, tak. 
!5 po pewnych wahaniach ob- 
Jwujemy od 1954 roku sta- 

dzdś prawne dwu — 1 
wzrost obrotów.

-KS korzysta z kdkunastu 
Wskich regularnych linii 

ętowych. łączących nasze 
’ na świat” z portami za- 
^tcznymi.
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°1esław rajkowski

Jak wiadomo psychologia to 
nauka, której przedmiotem jest 
człowiek, zachodzące w nim 
procesy psychiczne, jego za­
chowanie. Psychologia prze­
mysłowa jest składową częścią 
psychologii ogólnej i zajmuje 
się zagadnieniami związanymi 
z pracą, szkoleniem i gospo­
darką kadr, organizacją wa­
runków pracy, stosunkami spo 
łecznymi w przemyśle itd.

Pracownia konińska zajmuje 
się na razie tylko dwoma za­
gadnieniami: odpowiednim do_ 
borem ludzi na niektóre stano­
wiska pracy za pomocą badań 
selekcyjnych, oraz opracowa­
niem analizy niektórych stano­
wisk pracy z punktu widzenia 
wymaganych właściwości psy­
chofizycznych.

Dobór ludzi na różnorodne 
stanowiska pracy jest najstar­
szym zagadnieniem psychologii 
przemysłowej. Chodzi tu o to, 
by ludzie pracowali bardziej 
wydajnie, a równocześnie w 
mniejszym stopniu narażali 
siebie i innych pracowników 
zakładu na wypadki; z mniej­
szym ryzykiem na zniszczenie 
lub uszkodzenie obsługiwali 
maszyny oraz by praca dawa­
ła im znacznie więcej zadowo­
lenia i satysfakcji niż pracow­
nikom zatrudnionym niezgo­
dnie z ich zdolnościami.

Przy skromnej obsadzie per­
sonalnej nie sposób objąć se­
lekcją całą kopalnię. Doboru 
pracowników dokonuje się 
więc tylko na niektóre stano­
wiska pracy, jak np.: maszyni­
stów i pomocników maszyni­
stów elektrowozów, zwrotni­
czych. suwnicowych, obsługi 
koparek i zwałowarek, kierów 
ców samochodowych, maszyni­
stów wyciągowych, sygnali­
stów i częściowo kandydatów 
do Górniczej Szkoły Zawodo­
wej.

W zasadzie każdy nowo 
wstępujący pracownik prze­
chodzi badania lekarskie kwa­
lifikujące go do podjęcia da­
nego rodzaju pracy z punktu 
widzenia jego warunków fi­
zycznych. Chcielibyśmy. aby 
oprócz warunków fizycznych 
j kwalifikacji zawodowych na 
dane stanowisko pracy, kandy­
dat posiadał odpowiednie ce­
chy psychiczne: szybki refleks, 
dobrą Wyobraźnię przestrzen­
ną i inteligencję techniczną, 
tzw. przytomność umysłu, dużą 
spostrzegawczość, dobrą kon­
centrację. szeroki zakres i po­
dzielność uwagi itp. Cechy te 
stwierdza się specjalnym ze­
stawem aparatury, przyrządów 
1 testów. Przy znajomości kry­
teriów psychologicznych dane­
go stanowiska pracy, można z 
dużym prawdopodobieństwem 
stwierdzić do jakiej funkcji 
kandydat najbardziej się na­
daj e.

Teren Konina—Koła—Turka 
nie posiada tradycji wielko­
przemysłowych. Podstawową 
grupę pracowników stanowi o- 
koliczna ludność, w przeważa-

Z pracowni psychotechnicznej w Słoninie

Właściwy człowiek 
na właściwym miejscu

Przy Kopalni „Konin” zorganizowano pracownię psy­
chotechniczną, pierwszą i dotychczas jedyną w ko­
palnictwie węgla brunatnego. Pracownia powstała 
dzięki szczególnemu zainteresowaniu psychologią 

przemysłową i jej przydatnością dla zakładu pracy ze strony 
dyrektora kopalni mgr. inż. Z. Zająca oraz naczelnego inży­
niera mgr. inż. P. Szlegera.

jącej masie rolnicza. Stąd pra­
widłowy dobór ludzi przysto­
sowujących się do nowego ty­
pu pracy ma olbrzymie zna­
czenie. W czasie badań selek­
cyjnych natrafiliśmy np. na 
wybitnie zdolnych pracowni­
ków. z czego nie zdawali so­
bie sprawy. Dwóch z nich już 
rozpoczęło z dużym powodze­
niem naukę w Technikum Gór 
niczym, pracując jednocześnie 
na odpowiedzialnych stanowi­
skach; pozostali zamierzają 
rozpocząć naukę od nowego 
roku szkolnego.

Z drugiej strony trafiają się 
osoby, których zatrudnienie 
przy obsłudze tak kosztownych 
urządzeń jak m. in. koparki, 

.zwałowarki, elektrowozy (8 
min. zł jeden zestaw) i inne 
łączy się z dużym ryzykiem. 
Lepiej więc tak z punktu wi­
dzenia przedsiębiorstwa jak i 
samego pracownika zatrudnić 
go na stanowisku mniej odpo­
wiedzialnym, a bardziej odpo­
wiadającym jego strukturze 
psychofizycznej. Jest to zgo­
dne z maksymą: właściwy 
człowiek na właściwym miej­
scu.

Mgr JULIAN BRYK 
Kierownik

Pracowni Psychotechnicznej

ra

— Kłamstwo — wrzasnął Szalof, — Ja, Michała? Po mnie wy­
szedł Kosmala...

Szalof raptem zamilkł. W jego oczach pojawił się zwolna 
wyraz bezmiernego przestrachu. Obara cnciał zadać właśnie 
decydujące pytanie, gdy rozległo się pukanie i wszedł dyżurny 
milicjant.

— Obywatel komendant prosi — oświadczył. — Warszawa 
na linii.

*
— Dość tych komedii — powtórzył ostro Tokarek po wyjściu 

kapitana. — Przyznajcie się.
Szalof milczał nadal.
— Trudno, nie chcecie mówić prawdy, fo nie. Posłuchajcie 

zatem, co mamy wam do zakomunikowania oprócz zarzutu 
w sprawie zabójstwa Krzyżańskiego — Szalof tym razem poru­
szył się niespokojnie na krześle. — Jesteście podejrzani o udu­
szenie Nastusiakowej...

— Kretynizm! Znaleźli zbrodniarza do kwadratu, cholera!
— ...kradzież dokumentacji, zawartej w teczce „P - 24"...
— Monstrualne bzdury! Tak, bzdury, słyszy pan?!
— ...a tym samym także o działanie na szkodę państwa.
Szalof złapał się za głowę.
— Brednie! — krzyczał z uporem. — Absolutne brednie! 

Stek łgarstw!
— To oceni sąd — zwięźle zakonkludował Tokarek. — A feraz 

_  podszedł zupełnie blisko do Szalofa — mówcie, gdzie są te 
papiery.

— Pocałujcie mnie w .... ! — ryknął kierownik produkcji. — 
Jak jesteście tacy mądrzy, to je znajdzcie!

Tokarek, patrząc na roztrzęsionego Szalofa, myślał inten­
sywnie. Przed oczyma pojawiały mu się kolejno niektóre wy­
darzenia ostatnich dni. Późne wyjście Szalofa z KSB w pamiętną 
sobotę. Jego dziwne zachowanie już w czasie pierwszego prze­
słuchania, po zetknięciu z Kosmalą. Tajemnicze spotkanie łych 
dwu w „Nowym Swiecie". Tak, fo wydawało się wręcz oczy- 
wisfe...

*
Zerknął na tabliczki z nazwiskami: Bochenkowie, Różycki... 

jesf — westchnął. — Kosmala, Jakub Kosmala.

Zadzwonił.
— To pan? — inżynier nie miał zachwyconej miny. — 

Właśnie zamierzałem wyjść, bo...
— To, czy będę tu długo, zależy od pana — przerwał mu 

bezceremonialnie Tokarek.
— Nie lubię szarad — skrzywił się Kosmala. — O co chodzi 

— dodał, gdy znaleźli się w skromnie umeblowanym pokoju.
Tokarek spojrzał na niego z powagą.
— Przesłuchiwaliśmy raz jeszcze Szalofa — powiedział wolno.
Na dźwięk tego nazwiska Kosmala wydawał się nie reago­

wać.
— Szalof przyznał się — zbluffował porucznik. — Powie­

dział wszystko.
Znów twarz Kosmali przypominała pyszczek lisa, kłóry 

wietrząc pułapkę, za wszelką cenę chce ją ominąć.
— Co to mrłie obchodzi? — bąknął pod nosem.
— Szalo! powiedział wszystko, więc przyszedłem. 

Rozumiemy się?
Ręka Kosmali, oparła o blat stołu, zaczęła nerwowo drgać.
— Ja nic... — zaczął ochryple.

Papieryl — syknął Tokarek. — Przyszedłem po dokumen­
tację.

Ach! — inżynier skulił się w fotelu. —— Ja nic nie mam, 
nie wiem. Ja...

— Kosmala! — warknął Tokarek. —— Bez cudów. Wiemy 
wszystko.

— O co chodzi? Ja nic... nie mam.
— Jak chcecie. Wobec tego idziemy. Ubierajcie się. Wpadnie- 

my do Komendy.
— Nie! — zaskowyczał Kosmala. — Nie!

. Pojedziemy do Komendy, zrobimy regularne przesłucha­
nie, postaramy się o nakaz rewizji...

— Nie! — powtórzył płaczliwie inżynier. Wstał nagle z fo- 
łela. — Dostanie pan — wyrzucił z siebie. — Nie chcę mieć 
nic wspólnego z tą sprawą. — Podszedł do biblioteki 1 usunął 
z półki komplet Sienkiewicza. Za książkami widniała spora, 
plaska paczka, owinięta w gazetę i przewiązana sznurkiem. 
Kosmala cisnął ją na stół.

— Bierz pan rzucił przez zęby. — Bierz pan łe papiery 
1 niech was jasna cholera. Koniec z tą sprawą raz na zawsze!

— Na zawsze? — powtórzył Tokarek. — Chyba nie...
śjf-

Obara oglądał właśnie pod światło błonę filmo-ą, gdy 
gwałtownie otwarto drzwi, stanął w nich porucznik.

. Obywatelu kapJanie! — przybyły nie bez wysiłku starał 
się nadać głosowi obojętny ton. — Mamy dokumentację.

c.d.n.

Tak skandowały rozwy­
drzone tłumy hitlerow­
ców w sierpniowe dni 
19S9 roku. Wrzask ten 
niosły po świecie radio­

stacje niemieckie, transmitu­
jąc dokładnie przebieg licznie 
podówczas organizowanych 
masówek. Otumanieni wołali 
o wojnę i zwycięstwo. „Krieg 
— Sieg!” Słyszał to każdy, kto 
w owe dni nastawiał radio na 
stacje niemieckie. Tej obłęd­
nej psychozy zdawały się póź­
niej nie ostudzać nawet okru­
cieństwa wojny, która już w 
końcowej fazie obróciła swe 
miażdżące tryby przeciwko sa­
mym jej inicjatorom. Nawet 
wtedy, gdy bombowe dywany 
obracały w perzynę miasta 
niemieckie, gdy śmierć pory­
wała najbliższych, kuternogi 
Goebbels rzucał rozhisteryzo- 
wanym masom wyzywające 
pytanie: „Wolit ihr den totaien 
Krieg?” — „Czy chcecie wojny 
totalnej?”. Odpowiedź twier­
dzącą wyrażał złowieszczy 
ryk, tak typowy dla hitlerow­
skich mitingów.

Mimo woli pamięć przywo­
dzi na powrót te sprawy, kie­
dy z NRF dochodzą nas dziś 
głosy, jakoby Niemcy hitlerow 
skie nie ponosiły wyłącznej 
odpowiedzialności za wywoła­
nie II wojny światowej, jako­
by Hitler starał się jej wszel­
kimi sposobami uniknąć. Na 
maluczkich to umysłem, i na­
iwnych obliczona argumenta­
cja, a przy tym iście prusacki 
tupet w fałszowaniu historii 
i negowaniu faktów poświad­
czonych dokumentami.

Ulubiony temat
(V ie ulega najmniejszej wąt 
x' pliwości fakt, iż Hitler i 

jego partia chciała wojny, woj 
ny za wszelką cenę. Pisał o 
tym niedwuznacznie Hitler w 
„Mein Kampf”. Można to w 
owej „biblii" sprawdzić cho­
ciażby na str. 96. W cztery dni 
po objęciu władzy, w dniu 3 
lutego 1933 roku, Hitler przed 
dowódcami Reichswehry mó­
wił o konieczności „zdobycia 
przestrzeni życiowej na wscho 
dzie i jego (to znaczy Wscho­
du) bezwzględnej germaniza­
cji”. W tym duchu wychowy­
wano też społeczeństwo nie­
mieckie, jakkolwiek było rze­
czą nader oczywistą, iż pełna 
realizacja hitlerowskich rosz­
czeń terytorialnych nie mogła 
obyć się bez wojny. O wojnę 
jednak właśnie chodziło. Woj­
na stanowiła ulubiony temat, 
do którego Hitler najchętniej 
powracał w gronie swych za­
ufanych. Do Rauschninga tak 
mówił o swym „obowiązku 
prowadzenia wojny”:

„Wojnę ja prowadzę. Ja ustalam 
odpowiedni moment do walki, a 
jest tylko jeden dogodny. Będę na 
niego czekał z żelazną konsekwen­
cją i nie zaprzepaszczę go. Całą 
mą energię zużyję do tego, by go 
sprowokować. To jest moje zada­
nie. Wymuszę to i wtedy będę 
miał prawo wysłać młodzież na 
śmierć...”

Pewien sukcesów
W roku 1937 plany wojen-
’ ’ ne Hitlera zaczęły przy­

oblekać się w konkretne 
kształty. Wyłożył je w tymże 
roku generalicji niemieckiej 
w obecności ministra spraw 
zagranicznych Ribbentropa. 
Świat zna te fakty z protokołu 
pułkownika Hossbacha, który 
uczestniczył wówczas w od­
prawie. Hitler powtórzył wte­
dy swe twierdzenia o koniecz­
ności zdobycia „przestrzeni ży­
ciowej”. Pewien był zresztą 
łatwych sukcesów, zakładając 
bierność mocarstw zachodnich. 
Liczył, iż odpisały one już na 
straty Austrię i Czechosłowa­
cję. Zdawał sobie jednak rów­
nocześnie sprawę, że nie 
wszystko osiągnie drogą szan­
tażu. Toteż z góry przewidział 
zastosowanie przemocy w re­
alizacji swych dalekosięż­
nych planów podboju. Co 
więcej! Ustalił ostateczny ter­
min takiej rozgrywki na la­
ta 1943—1945. Spodziewał się 
bowiem po tych latach trud­
niejszej dla Niemiec sytuacji 
w światowym układzie sił. Za­
tem zakładał wojnę, wojnę za 
wszelką cenę.

Hrabia Ciano, włoski mini­
ster spraw zagranicznych, zięć 
Mussoliniego, pisał w swym 
pamiętniku w październiku 
1938 roku:

„Hitler wbił sobie do głowy idee 
wojny, on chce wojny, swojej woj 
ny. Nie wie, albo nie mówi, jaka 
będzie marszruta. Nie ustala prze­
ciwników ani celów. Chce jednak 
wojny w najbliższych trzech — 
czterech latach”.

Bez ogródek
VV dniu 10 listopada 1938 r.
’ ’ przed czterystu dzienni­

karzami oświadczył cynicznie, 
iż odtąd jedynie ze względów 
taktycznych rozprawiał tyle o 
pokoju. Wyraził jednocześnie 
swe obawy, że tego rodzaju 
„propaganda na rzecz pokoju” 
może zaciemnić narodowi nie­
mieckiemu rzeczywiste cele 
jego rządu. Dlatego też zaape­
lował do prasy, by pomogła 
ona w psychologicznym prze­
stawieniu mentalności narodu 
niemieckiego. Naród ten — 
jak się wyraził — należy 
przygotować tak, by „stał pro­
sto, kiedy zaczną padać gromy 
i błyskawice”.

Prasa wywiązała się jak tyl­

ko mogła z powierzonego za­
dania. Równocześnie z dorę­
czeniem rządowi polskiemu 
noty wiosną 1939 roku w spra­
wie Gdańska i „korytarza”, 
jak na zamówienie posypały 
się w prasie niemieckiej arty­
kuły na temat „polskich okru­
cieństw” stosowanych wobec 
przedstawicieli mniejszości 
niemieckiej w Polsce. Goeb­
bels stale domagał się zwięk­
szenia tejże „greuelpropagan- 
dy”. Jeszcze w czerwcu ubole­
wał nad małym zainteresowa­
niem tymi sprawami. W sier­
pniu polecił zwiększyć prepa­
rowanie insynuacji i zamiesz­
czać je na pierwszych stronach 
dzienników. W sierpniu też ar- 
cykat Heydrich osobiście wy- 
dawał polecenia inscenizowa­
nia prowokacji, przy czym co 
do radiostacji w Gliwicach wy 
dał dyrektywy już 10 sierpnia 
1939 roku.

Reszta jest znana. Wehr­
macht u granic Polski z roz­
kazami dokonania agresji już 
z 3 kwietnia 1939 roku, „kur­
tuazyjna” wizyta pancernika 
„Szlezwik-Holsztyn” w Gdań­
sku, obawy Hitlera do ostat­
niej Chwili, by jakiś „świński 
pies” („Schweinehund”) nie 
wyraził chęci pośredniczenia 
w zażegnaniu konfliktu.

O świcie 1 września 1939 r. 
hitlerowcy bez wypowiedzenia 
wojny pogwałcili granice Pol­
ski. Tym razem jednak nie 
uszło im jak dotąd bezkarnie. 
Napotkali na opór. Doprowa­
dzili do wojny, ku której szli 
z premedytacją, wojny która 
nie przyniosła im zwycięstwa. 
Stąd dzisiejsza wściekłość i ob­
winienie Polski, która ośmie­
liła się stawić opór. Stąd też 
dzisiejsze tłumaczenie się „nie­
uchronnością losu" i pomył­
kami, stąd dzisiejsze próby 
przerzucenia odpowiedzialno­
ści na innych.

JANUSZ SOBCZAK

Może w Bieszczadach?
. Zielonogórscy winiarze za­

interesowali się projektem za­
łożenia w rejonie Bieszczad 
hodowli szlachetnych odmian 
winorośli. Na łagodnych sto­
kach gór bieszczadzkich panu­
ją doskonałe warunki klima­
tyczne i glebowe. W razie rea­
lizacji tego projektu, zielono­
górskie przetwórnie win mia­
łyby wreszcie zapewniony byt 
na dłuższy okres czasu, a na 
rynku pojawiłyby się dobre 
wina gronowe krajowej pro­
dukcji. (API)
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Pracownicy poszukiwani
Dyrekcja Terenowych Zakładów Gastrono­
micznych w Słupsku, ul. Wojska Polskiego 1 
.zatrudni kucharza na stanowisko szefa pro­
dukcji w restauracji dworcowej w Szczecinku. 
Wymagana długoletnia praktyka. Wynagrodze­
nie wg układu zbiorowego. Zgłoszenia kiero-

Przykliniczne Warsztaty Ortopedyczne w Po­
znaniu, ul. Dzierżyńskiego 135 przyjmą zaraz 
ślusarza. 16359

wać pod adresem Dyrekcji. K8318

Projektantów branży budowlanej, mechanicz­
nej, elektrycznej, sanitarnej oraz jednego we­
ryfikatora na pół etatu zatrudni z dniem 1. 9.

Pracownik - fermowy, do­
świadczony (lisy, norki), 
potrzebny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie- 
gp 3 dla 16683g.

UWAGA! UWAGą, S

MATERIAŁ

Spółdzielnia Pracy „Hutnik” w Pobiedziskach, 
ni. Fabryczna 4, telefon 41 zatrudni zaraz:

1 ślusarza maszynowego;
1 ślusarza z znajomością i uprawnieniami 

spawania;
1 ślusarza grawera.

.Warunki płacy do omówienia na miejscu. 
________ K8325

5 elektromonterów do montażu tablic roz­
dzielczych, ślusarzy i blacharzy do prac war­
sztatowych w Poznaniu oraz monterów insta­
lacji elektr., wodno-kan., centr. ogrz. i robot­
ników niekwalifikowanych przyjmie zaraz do 
pracy na terenie m. Poznania i woj. poznań­
skiego Przedsiębiorstwo Robót Instalacyjnych 
Budownictwa Terenowego w Poznaniu, ulica 
Strzeszyńska (dojazd autobusem MPK — linia 
nr 60 z Garbar). Wynagrodzenie dobre wg 
układu zbiorowego pracy w budownictwie.

K8305

br. Pracownia Projektowo Kosztorysowa.
Zgłoszenia PPM Stęszew, pow. Poznań. 16908g
Uczniów kelnerskich przyjmie Hotel „Orbis-
Bazar” w Poznaniu. K8572
Poznańskie Zakłady Wyr. Emaliowanych w 
Poznaniu, ul. Kościelna 37 przyjmą zaraz: ślu­
sarzy narzędziowych; szlifierzy na okrągło; 
frezerów; blacharzy; brakarza; inżynierów 
i techników: specjalizacja technologia i oprzy­
rządowanie. Uposażenie według Układu Zb. 
Prac. Przem. Metalowego. K8427
Warsztaty Zasadniczej Szkoły Kolejowej Poz­
nań, ul. Przemysłowa 34a, zatrudnią technika 
mechanika na stanowisko technologa zaraz; 
księgową od 1. 9. 1962 r. Warunki pracy i pła-
cy do uzgodnienia na miejscu. K8441

Ogrodnik - pomocnik po­
trzebny. Poznań-Górczyn, 
ul. Ostrobramska 25, 
1 piętro m. 2. 16887g
Stolarz potrzebny stolar­
nia. Poznań, Główna 31.

_ _________________ U21_i£
Pomoc domowa docho­
dząca na dobrych warun­
kach pilnie potrzebna.
Kościuszki 101, III ptr.,
klatka C. 17333g
Do rodziny lekarki po­
trzebna pomoc domowa 
także dochodząca. Włosz- 
czyńska, Daleka 8 m. 4, 
Córczyn (przystanek przy 
Bosej), od godz. 16.
__________ _________  17012g
Potrzebna samodzielna 
krawcowa — krawiectwo 
damskie (ewentualnie spół 
ka). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 16817g.

SBRW

na fartuszki szkolne
W DUŻYM WYBORZE I PO KORZYSTNYCH CENACH § 
POLECAJĄ SPECJALNE SKLEPY MHD PRZY ULICACH- 8
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NICKA 155 — PALACZA 75 — ANTONIEGO 24
— RUBIEŻ 21 — CZERWONEJ ARMII
DZIERŻYŃSKIEGO 79 WSPÓLNA
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DOBRE ZAOPATRZENIE FACHOWA I

23
27

OBSŁUGA UŁATWIĄ DOKONANIE ZAKUPÓW

K8«7

UPRZEJMĄ

Rolnicza Spółdzielnia Produkcyjna w Nieczaj- 
nie, pow. Oborniki Wlkp. — poszukuje trzech 
traktorzystów z uprawnieniami, na ciągniki 
cięższe i gąsienicowe. Najchętniej samotnych. 
Warunki pracy i płacy do omówienia na miej­
scu. Dojazd do stacji Wargowo, wzgl. Obor- 

K8453
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr - 
przyjmie zaraz do pracy na budowach miej­
scowych, instalatorów i pomocników central­
nego ogrzewania, elektryków, murarzy - tyn­
karzy, betoniarzy oraz robotników niekwali­
fikowanych. Zgłoszenia przyjmuje dział pra­
cy i płacy, Poznań, ul. Powstańców Wlkp. 2. 
_______________ _ __________________ K8359 
Poznańskie Zakł. Elektrotechniczne „ALCO”, 
Poznań-Starołęka, Al. Forteczna 12/14 zatru­
dnią natychmiast -większą ilość mężczyzn do 
produkcji. Zarobek miesięczny od 1.600 zł. Pra 
ca akordowa, 6-godzinna — dwuzmianowa.

K8393
Poznańskie Przedsiębiorstwo Elektryfikacji 
Rolnictwa w Poznaniu, ul. Wawrzyńca 1—7 
przyjmie do pracy następujących pracowni­
ków: kierownika magazynu ze znajomością 
branży elektrotechnicznej: dyspozytora z pra- 
iwem jazdy na motocykl; ślusarzy do prac w 
warsztacie; referenta transportu samochodo­
wego; elektromonterów; przyuczonych pomoc­
ników elektromontera; robotników niewykwa­
lifikowanych. Zgłoszenia przyjmuje Dział Za-
trudnienia pokój nr 23. K8440
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa
Przemysłowego nr 
phlcwskiego 128 —

2 w Poznaniu, ulica Mar- 
zatrudni:

20
20
10

5
10
5
4

mura rzy, 
cieśli, 
lastrikarzy, 
zbrojarzy, 
malarzy, 
szklarzy, 
ślusarzy.

100 robotników niekwalifikowanych.

UWAGA! U W A G /łS

Idadckodzi
Maiwvższy czas zaopatrzyć się w ODZIEZ JESIEMHĄ!

MHD Art Odzieżowymi i Galanteryjnymi w Poznaniu
WYBAWI CIĘ Z KŁOPOTU I Z OSTATNIO NADESZŁYCH TRANSPORTÓW 
BOGATYCH ASORTYMENTÓW ODZIEŻY POLECA ZAKUP W SKLEPACH:
ODZIEŻ DAMSKĄ 
w specjalistycznym

ODZIEZ MĘSKĄ 
w specjalistycznych

sklepie
M. H. D. nr 11 — ulica Czerwonej Armii 76 — „TELIMENA”

sklepach
ulica Szkolna 19 — narożnik placu Wiosny Ludów
ulica Głogowska 18 — „DLA PANA”

ODZIEŻ MŁODZIEŻOWĄ 
w specjalistycznych sklepach

Aleje Marcinkowskiego 19 — „JUNAK”
Stary Rynek 92 — narożnik alicy Wronieckiej

ODZIEŻ DAMSKĄ I MĘSKĄ 
w specjalistycznych sklepach 

ulica 1 
ulica 1 
ulica ]

Wrocławska 23
Dzierżyńskiego 13 — narożnik ulicy Długiej

____Dąbrowskiego 46 — „JEŻYCKI DOM ODZIEŻOWY™ 
ulica Dzierżyńskiego 144 — „WILDECKI DOM ODZIEŻOWY”

ODZIEŻ DAMSKĄ, MĘSKĄ I MŁODZIEŻOWĄ
ulica Paderewskiego 1 — ..ELEGANT” 
ulica Kantaka 1 — „CENTRALNY”

ODZIEŻ PRZECENIONĄ KORZYSTNIE KUPISZ
ulica Wielka 19
ulica Kraszewskiego 11

„ŻYCZYMY POMYŚLNYCH ZAKUPÓW”
K8537

Trzypokojowe zamienię 
na jednopokojowe, cen­
trum. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 16667g.
3 pokoje, kuchnia, łazien 
ka, zamienię z koleja­
rzem na pokój z kuchnią 
z przynależnościami, sa­
modzielne. Długosza 5 m.

Willę komfortową w P1 
czykowie, 5 POkoi Pus! 
nych, z ogrodem01^’ 
dam, 275.000 Zł 
ły wolny, 4 pokoje 
nem, 200.000 zł Pa5?
1.000 me, zadrzewion * 
resniami 5-leinimj £ 
twierdzoną, dowolna ht 
nowa, 30.000 zł spieszni 
sprzeda Adamski, D 
Małeckiego 21 m 9 81

5. 16959g
Poszukuję pokoju z kuch 
nią, samodzielne, za zwro 
tern kosztów remontu. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń,
Świerczewskiego 
16832g._______  
Samotny młody

3 dla

lekarz
poszukuje pokoju. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 15181g.
Pokój, kuchnia, służbo­
we, Zielona Góra, zamie­
nię na mieszkanie lub ka­
walerkę w Poznaniu. Wia 
domość: telefon 707-83.
______________ __ 16797g 
Dwie studentki poszuku­
ją pokoju. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 16802g.
Poszukuję pokoju dla 
uczennicy możliwe Sta- 
rołęka. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 1680 3g.
Studentce ładny pokój od 
najmę. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 16805g.-
Małżeństwo poszukuje 
pokoju na okres 2 lat. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
16808g. _ _____  
Zamienię pokój z kuchen 
ką, w śródmieściu,’ na 
Większe. Korzystne wa­
runki. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 16811g.

t)la pracowników zamiejscowych fizycznych 
bezpłatne zakwaterowanie w hotelu robotni­
czym. Praca w akordzie. Zgłoszenia przyjmuje 
Dział Zatrudnienia i Płac PPBP nr 2 w Po­
znaniu, ul. Marchlewskiego 128, pokój 309, 
III piętro. K8267
Pracowników umysłowych służby finansowo- 
księgowej z praktyką, wzgl. absolwentów 
techników ekonomicznych zatrudni natych­
miast Przedsiębiorstwo Jajczarsko - Drobiar­
skie w Poznaniu, ul. Starołęcka nr 57, tel. 
720-41. K8343

Przedsiębiorstwo Robót Kolejowych Nr. 10 w 
Poznaniu ul. Ratajczaka 26 zatrudni natych­
miast inżynierów lub techników budowlanych 
do Działu Przygotowania Produkcji, inżyniera 
lub technika - elektryka do Dz. Kosztorysów, 
inżynierów, majstrów i techników budowla­
nych do pracy w terenie (Ostrów, Zielona Gó­
ra, Rzepin). Wynagrodzenie wg. układu zbioro

Pomoc domową przyjmę Sprzedam motocykl ,,Sim
zaraz. Warunki dobre. '
Poznań, Cześnikowska 2 
m. 3. 16804g

son-Sport” 250 w dobrym 
stanie. Józef Czarnecki, 
Błociszewo, pow. Śrem.

16833g
Silnik, skrzynia biegów 
„Mercedes”, czwórka, po­
wojennej produkcji, sprze 
dam — Robocza 5. 16835g

2-pokojowe mieszkanie, 
samodzielne z przynależ­
nościami zamienię na po­
kój, ku-.-hnię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 16814g.
Przyjmę uczniów na po­
kój (śródmieście). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla . 16815g.

wego. K8445

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” 
w Nowym Tomyślu, ul. Wojska Polskiego nr 11 
— zatrudni głównego księgowego. Warunki do 
omówienia na miejscu. Reflektujemy na osobę 
najchętniej z pionu CRS. Zgłoszenia należy 
kierować do Zarządu Gminnej Spółdzielni.

K8346

Miejskie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komu­
nalnej i Mieszkaniowej w Skwierzynie pow. 
Gorzów Wlkp. zatrudni natychmiast pracowni­
ka na stanowisko kierownika ekipy remonto­
wo - budowlanej oraz pracownika na stanowi 
sko majstra budowlanego. Warunki pracy i 
płacy do omówienia w biurze MPGKiM Skwie 
rzyna. Mieszkanie dla zamiejscowych zaoew- 
nione. K8447

Pomoc domową przyjmę 
(może być z prowincji), 
dobre warunki. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 16821g.

Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań, Al. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 15557g

tel. 422. 16806g

„Vi ..rtburg” 1961, stan i- 
dealny, po 8.000 km sprze 
dam. Wiadomość, Konin.

Sprzedam korzystnie mo­
tor -marki „Mińsk”, Poz­
nań, Lodowa 2 m. 3.

16841g
Sprzedam „Moskwicz-407”. 
Władysław Bielawski,, 
Szewce, stacja Buk, pow.
Nowy Tomyśl. 16846g

5 ha ziemi tuż przy Qro, 
dzisku sprzedam. Ad™ 
wskaże Biuro Ogł0Sz£ 
Świerczewskiego 2 2 
16758g. _ 011
Sprzedam ’d3iT^TeŚ 
lub zamienię na gosoo- 
darstwo. Stanisław 
trowiak, Wilkowice m 
wiat Leszno.
Sprzedam 1,94 ha ziemi 
z dwoma barakami mu- 
rowanymi, 300 drzewek 
owocowych i 2.000 krza, 
ków czarnej porzeczki 
Informacje Poznań, Wy. 
spiańskiego 19 m. 3, gout 
19—21 — 3 razy dzwuiiić. 
___________________ 155 
Sprzedam parcelę uzbro­
joną 1100 mi, idealne po­
łożenie ze zezwolenie® 
budowy. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 16772g.
Sprzedam połowę par« 
celi pod bliźniak, atrak. 
cyjne miejsce Poznania, 
Adres wskaże Biuro Ogla 
szeń, Świerczewskiego ) 
dla 16801g.
Gospodarstwo rolne li- 
hektarowe lub mniejsze 
oraz 9 ha ziemi z budyn­
kiem sprzedam. Stefan 
Bialachowski, Pacholewo, 
poczta Uehorowo, powiat 
Oborniki Wlkp. 16811!
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Kupię willę dwurodzinni 
z ogrodem w Poznaną! 
lub okolicy. Wiadomość: I 
Franciszek Konopka, Bo- 
rawskie, poczta Przytuły, I 
pow. Łomża. 1681!( 1
Dom piętrowy z ogrode® 
w Krotoszynie sprzeda® 
lub zamienię w Pt®8- 
niu. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego! 
dla 16825g.

Zguby

Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 2 
w Poznaniu, plac Wolności 14 przyjmie zaraz 
do pracy na terenie m. Poznania:

4 operatorów na dźwigi wieżowe,
8 operatorów na sprzęt średni,
6 cieśli,
4 kobiety do robót zielonych, 
absolwentów’ 3-letnich szkół elektrycznych 

i mechanicznych do dalszego szkolenia na ope 
ratorów sprzętu ciężkiego (w szczególności 
dźwigi wieżowe).
Dla zamiejscowych zapewnia się bezpłatny ho­
tel robotniczy. Wynagrodzenie (akordowe) wg. 
układu zbiorowego pracy w budownictwie. 
(Dla operatorów sprzętu ciężkiego do 4.000 zł 
mieś.). K8368

Kierownika Działu Księgowości Materiałowej 
starszego(ą) księgowego(ą), rewidenta - inwen 
taryzatora zatrudni Przedsiębiorstwo Handlu 
Artykułami Galanteryjnymi w Poznaniu, ul. 
Czerwonej Armii 30. Warunki pracy i płacy do 
uzgodnienia na miejscu. Zgłoszenia należy kie 
rować do Działu Osobowego ul. Czerwonej
Armii 30. K8454

PoznaniuFabryka Pomocy Naukowych w 
pracowników wysokoprzyjmie zaraz

kwalifikowanych z 
st.

praktyką na 
technologa,

następu-
sŁ kon- 

kon-

Samochód furgon „Sko­
da” 1101 sprzedam. Po- 
słu z y, Poznań-Piątko- 
wo. Obornicka 33. 16824g

Robotników do odlewni żeliwa szarego oraz 
księgową - kasjerkę przyjmie zaraz Przedsię­
biorstwo Remontu i Produkcji Urządzeń Za­
opatrzenia Rolnictwa w Wodę, Poznań, ulica

iące stanowiska: 
struktora, mistrza do narzędziowni, 
trolera do dz. KT., tokarzy, ślusarzy remonto­
wych, pracowników transportu. Dla wybitnych 
fachowców istnieje możliwość uzyskania miesz 
kań z budownictwa zakładowego w 1962 r. 
Zgłoszenia osobiste w kadrach ul. Między- 
chodzka 3/5 (Grunwald, dojazd do ul. ^ro- 
roga). __________ ______________

Sprzedam samochód mar­
ki „Moskwicz-402”. Poz­
nań, Kosińskiego 8 m. 25. 

______ 17217g
Wózki dziecięce, wielki 
w; bór ora-z materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowski, Poznań, Czer 
wonej Armii 10. 14507g
Sprzedam samochód „Mer 
cedes V-170, w dobrym sta 
nie. Leszno, ul. Swięcie-
chowska 51. 16789g

Głogowska 127. 16429g
Miejskie Łaźnie w Poznaniu przyjmą zaraz do 
pracy 1 maszynistkę. Zgłoszenia: Al. Stalin-
gradzka 69, tel. 16-08. 17060g
CNOS Okręgowe Zakłady w Poznaniu zatru­
dnią zaraz dwóch kierowców samochodowych 
z prawem jazdy I lub II kat. Zgłoszenia kie-

Fakturzystki z maszynopisaniem, referenta 
handlowego, kierownika sekcji Adm. Gospod., 
pracowników fizycznych magazynowych zatru 
dni Wojew. Przedsiębiorstwo Hurtu Spożyw­
czego Hurtownia w Poznaniu, PI. Wolności 4 
pokój 14. K8457

Sprzedam samoch. „P-70” 
stan idealny, czwartek, 
godz. 16—18. Poznań, Wro-
niecka 6 
niedziela

6, sobota,
Jarocin,

ściuszki 47 m. 1.
Ko- 

16853g

rować Poznań, ul. Palacza 134. 16875g
Głównego księgowego przejmie zaraz Hydro­
geologiczna Spółdzielnia Ęracy Robót Studniar 
•kich Poznań, ul. Lodowa nr 7. Wynagrodze­
nie 2.800 zł miesięcznie plus premia oraz kie­
rownika technicznego inż. lub technika z dłu­
goletnią praktyką w robotach hydrogeologicz­
nych. Pożądane uprawnienia CUG. Wynagro­
dzenie 3.200 zł plus premia. 16842g

Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryj 
nych „Hydrobudowa 9” przyjmie do pracy na 
budowach w Turku i w Koninie murarzy, mon 
terów wod. kan., elektryków przynajmniej z 
TII grupą BHP. oraz robotników niewykwalifi 
kowanych do prac ziemnych. Robotnicy otrzy­
mują odzież i obuwie robocze. Wynagrodzenie 
oraz pozostałe świadczenia zgodnie z układem 
zbiorowym pracy w budownictwie. Zgłoszenia 
przyjmują kierownictwa robot w Turku, ul. 
Szosa Kolska 15 i w Koninie, ul. N^brzezna.

K8460

Pianina, fortepiany mar- 
kowe okazyjnie sprze- 
daje. Magazyn Fortepia­
nów, Czerwonej Armii 39. 

17145g
Sprzedam motocykl 350 
marki „Iż”. Poznań, 
Garncarska 3, w podwó-
rzu. 17219g
Moskwicz - 407. Niewiel­
ka partię tych samocho­
dów zwolnionych do 
sprzedaży wolnorynko­
wej oferuje Klientom w 
całej Polsce „Motozbyt” 
P. P. nr 2 w Łodzi, ulica 
Piotrkowska 125. Infor*- 
macie telefoniczne pod
nr 2-49-52. K8418

Sprzedam samoch. „DKW 
700”, po kapitalnym re­
moncie, nowe gumy 16-ki 
oraz wózek głęboki nowo­
czesny. Poznań, Marcin­
kowskiego 21 m. 12, godz.
18—19. 16852g
Motocykl „MZ” 250 sprze­
dam. Poznań, Sciegienne-
go 137. 16861g
Sprzedam motocykl „MZ" 
250, nowy. Małeckiego 4 
m. 3, od godz. 16. 16863g
Sprzedam pianino. Kiliń
skiego 1 m. 4. 16864g
Sprzedam motocykl „Ja­
wa” 250. Gwardii Ludowej 
24b m. 15, od godz. 15.
__________ 16866g

Chorzów! 3 pokoje, kuch­
nia, łazienka, śpiżarka 
zamienię na 2 pokoje z 
kuchnią, łazienką, w Po­
znaniu lub okolicy. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 16828g.
Poszukuję pokoju na o- 
kres roku korzystne wa­
runki do omówienia. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
16830g;____________
Skromnego, samodzielne­
go pokoju poszukuje pra­
cujący rzemieślnik, uczeń 
technikum. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 16831g.
2 uczniów Liceum Ogólno 
kształcącego przyjmę na 
pokój. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 16834g.

Samochód „Volkswagen” 
typ wojskowy sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 1 
Świerczewskiego 3 dla j 
16867g.
Sprzedam silnik do łodzi 
(tylni) marki „Senior” 
350 ccm. Ul. Wrocławska
23 m. 9. 16869g
Sprzedam lekką przycze­
pę samochodową oraz 
motocykl „DKW” 350. 
Poznań, ul. Dojazdi 30, 
Sendek. li871g
Sprzedam samoch.^[sko- 
da-Combi 1201”, stąn i- 
dealny. Poznań, Dałeń- 
ska 13 (Zegrze), od godz.
16. 16872g
Sprzedam tokarkę stoło­
wą. Ogrodowa 2 m. 2.

 16884g
Samochód DKW po kaoi- 
talnym remoncie sprze­
dam. Tel. 426-68, godz. 10 
do 16,  16891g
Sprzedam samochód oso­
bowy „Aero” cztero­
drzwiowy po kompletnym 
remoncie. -Pułtuska 4/6„ 
Osiedle Warszawskie, go­
dzina 18—20. 16899g

Nieruchomości
Parcelę zabudowa bliźnia­
cza z fundamentem, od­
stąpię. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 16784g.
Sprzedam parcelę oraz 
fermę nutrii Piątkowo- 
Osiedle. Informacje: Ma­
kowa 1, przy Cmentarnej,
Umółtowskiej. 16611g
Sprzedam gospodarstwo 
rolne 11 ha, inwentarz 
żywy i martwy, zabudo­
wania nowe. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 17033g.
Sprzedam willi luksu­
sowej ewentualnie całą 
bezdzietnej rodzinie, wy­
łączoną, przy Botaniku, 
mieszkanie wolne. Po­
średnicy Wykluczeni. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
166 60g.
Gospodarstwo uprzemy­
słowione dochodowe 3 ha, 
800 drzew, garaże, dom
dwurodzinny mieście
powiatowym fabrycznym 
nadające się na każde 
przedsiębiorstwo, ogrod­
nictwo najwięcej na kwia 
eiarnie sprzedam całość 
lub połowę albo wydzier 
żawię. Zg»oszenia: Adam­
ski, Poznań, Małeckiego 
21 m. 9.

Zaginął w sobotę 
czarny, kudłaty, okoW 
Górczyna. Uczciwegozw 
lazcę proszę oddać 
wynagrodzeniem. Pa|a 
77, fryzjer.______
30 lipca zaginał „fo^ 
rier” ostrowłosy, S‘o 
ruda, biały w czarne j 
ty, ogon czarny, g 
lub wskazanie n;1 • 
wynagrodzę. Poznan. 
nek Łazarski 8 m- -• 
chalski. ‘'J

Różne
Czyszczenie 
rodzaju pierza naW 
kani u. Poznan, 
go 34.____________  
Motocykle, silniki 
wiam różnego 
ko i fachowo. J- * sl{ 
Poznań - Górczyn, ■ 
szewska 12, tel- 6

Płaszcze przeciu^ 
we. piłki, dmuchane- 
bawki naprawiam , 
sowo — Grottger 2 l
Sklep galanterii P°sZsłe 
je nowości. sPeŁt i 
try. Zgł. tel.
659-18. _____

wisku, sytuowa y 
kanie, samochód)./^ 
odpowiednią pa”1’ pa­
lu matrymonialny 
nie z Prowincjnmro 
dziane. Oferty B jego I szeń, Świerczewski 
dla _ ____________ 
Panna, szatyn^ uSpr 
na, miła, 
sobienia,____________?
własnym eg0 P
pozna inteligen ,aC|iO'' 
na, bez nałogóW’ m5:* 
ca wzgl- na wy«^ C 
nowisku do lat 
matrymonialny- 
Biuro Ogłoszeń- 
czewskiego 3;—
W.owa z
g.ot A ką PoZ"-adzic-, 
lat 60 na posaa Ofer? 
matrymonialny- m , 
Biuro Ogłoszeń- j576)j, 
czewskiego 3
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PRZETARGI
i centrala Nasiennictwa Ogrodniczego i Szkół- 

karstwa, Okręgowe Zakłady w Poznaniu, ul. 
palacza 134, ogłasza przetarg, na wykonanie
robót:§

budowlanych (wykończeniowych), 
elektrycznych, 
malarskich,
wodno - kanalizacyjnych,
urządzeń sklepowych (w drzewie i me­

talu)

I
3

w lokalu sklepowym przy ulicy Głogowskiej nr 91. Oferty składać mogą przedsiębiorstw? 
państwowe, spółdzielcze i prywatne do dnia 
j IX. 1962 r., w dziale inwestycji OZ CNOS 
u], Palacza 134, gdzie można także zaznajomić 
sję z dokumentacją i otrzymać ślepe koszto­
rysy. Otwarcie ofert nastąpi dnia 10. IX. br., 
0 godzinie 10. Zastrzega się prawo swobod­
nego wyboru oferenta. K8508 

usz 
'o!, 
ze,

sle 
ze. 
za. 
bą. 
nie 
aj,

ro. 
ir« 
:ei, 
dla

państwowe Przedsiębiorstwo „Motozbyt” 
ff poznaniu, ulica Gorysława nr 9, ogłasza 
przetarg na wykonanie prac stolarskich i ma­
larskich wchodzących w zakres urządzenia 
stoiska „Motozbyt” i „Behamot” w hali nr 11 
na Jesiennych Targach Krajowych „Jesień 
1962 r.”. Jednocześnie zleca się wykonanie 
prac stolarskich, malarskich i montażowych 
związanych z ustawieniem toru przeszkód'na 
terenie MTP. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa: państwowe, spółdzielcze 
i prywatne. Bliższych informacji udzieli „Mo­
tozbyt” Poznań - Antoninek, ul. Gorysława 9, 
pokój nr 11 — Inwestycje. Zastrzega się pra­
wo wyboru oferenta lub unieważnienia prze-

NOWO - OTWARTY SKLEP

SSS -„Cfimpuczufe”

w dużym wyborze poleca

.MOTOZBYT”MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
WODO CIĄGÓW I KANALIZACJI 

W POZNANIU
ul. Zegiestowska nr 3 

UNIEWAŻNIA 
zagubioną pieczęć fir­
mową „M o t o z b y t” 
Przedsiębiorstwo Pań­
stwowe, Dział Usług 
Technicznych, Rucho­
ma Stacja Obsługi, 
Wrocław, ul. Żegiestów 
ska 3, tel. 637-64 (50).

K8521

Strojenia, naprawy forte 
pianów, ekspertyzy prze- ; i i 
prowadza Drygas, Poz- J < > 
nań, Chudoby 15, telefon | < I

jeszcze (do dnia 10 września 1962 r.)

UCZNIÓW
do Zasadniczej Szkoły Zawodowej dla pracują­
cych w zawodach: montera sieci wodno-kan. 
(instalator) oraz maszynisty urządzeń wodno­

kanalizacyjnych (mechanik).
Szkoła internatu nie prowadzi. Zgłoszenia kan­
dydatów przyjmuje Dział Osobowy, przy ulicy 

Grobla 15, pokój 318.

targu. K8510
Dwuzimowa Szkoła Rolnicza w Gołańczy, pow. 
Wągrowiec, ogłasza przetarg na wykonanie 
prac pogłębienia 2 studni poprzez kopanie. 
Oferty mogą składać przedsiębiorstwa: pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne. Termin skła­
dania ofert upływa z dniem 10. 9. 1962 r. Szcze 
goły odnośnie wykonania robót do stwierdze­
nia na miejscu. Zastrzega się prawo wyboru

* 
po-

P>

emi 
nu- 
wk;
rza-1 
zki

idL । 
nit, i

iro.
po- 
ie® 
inro 
kie-

99-79.K8490

UWAGA!

W TELEGRAM
K8394

PILNY

K8524
MW to toWIJSIl SW

3)

4)

5)

S8R5 6)

w

ulica Towarowa 45.

PracownicyZarządRada Zakładowa

Wojewódzkie 
Komunikacji

1)
2)

Cześć Jego pamięci!
Rada Nadzorcza 
GMINNEJ SPOLDZ.

nazwa zakładu pracy i jego siedziba;
liczbę pracowników wymagających prze-

KOMUNIKAT
Zakłady pracy zainteresowane 
przewozami pracowniczymi:

Przedsiębiorstwo Państwowej
Samochodowej w Poznaniu przy-

WWIO 1962 STO? LNI PIW rew w;

WNOWSZrFlW POLSKIEJ Płu MCJI

BO WSZYSTKICH MIŁOŚNIKÓW FILMU

elefon 0 K8569 i »

lub będą

K8391

17473g

WSPÓŁPRACOWNICYKIEROWNICTWO
SYNOWA

Językowo. Jasna 8. Poznań, ulica Sw. Wojciecha 25. 17458gK858217364g

dojeżdża- 
na każdą

Dnia 27 sierpnia 1962 r. zmarł tragicznie nasz pracownik, przeżywszy 
lat 26

rodzaj i ilość taboru zatrudnionego w obec-> 
nej chwili przy przewozie pracowników;
ewentualne uwagi i wnioski.

RADA ZAKŁADOWA
MIEJSKIEJ SŁUŻBY DROGOWEJ W POZNANIU

W/w dane prosimy podać w rozbiciu na łata 
1963-64-65, kierując pod adresem: WP - PKS 
sekretariat Techniczno - Ekonomiczny, Poznań,

28 sierpnia 1962 r. zmarła moja ukochana teściowa, szlachetny 
Wielkiego serca człowiek, śp.

$ Z ZALESKICH

Franciszka Postępska
PROFESOR MUZYKI

2 odbędzie się w piątek, dnia 31 sierpnia 1962 r., o godzinie 
p lcy cmentarnej w Puszczykowie.

W głębokim smutku pogrążona

Józef Piotrowski 
starszy technik drogowy

W Zmarłym straciliśmy sumiennego pracownika 1 dobrego kolegę.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 30 sierpnia 1962 r., o godzinie 10,30 

na cmentarzu w Górczynie.
Żegnamy Go z głębokim żalem.

Dnia 27 sierpnia 1962 r. zmarł nagle, namasz­
czony Olejami św., mój najdroższy i najtro­
skliwszy mąż, nasz najlepszy ojciec, teść i dzia­
dek, przeżywszy lat 73, śp.

Józef Krototll
emeryt P. K. P.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 30 bm., o go­
dzinie 13,15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W nieutulonym smutku pogrążeni 
ZONA, CÓRKI, ZIĘCIOWIE, WNUCZKI 

I RODZINA

oferenta.

Mf 
U 
nil 
Jgb

Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni 
„Samopomoc Chłopska” w Śremie, ul. Kiliń­
skiego nr 11, ogłasza przetarg nieograniczony 
na wykonanie instalacji centralnego ogrzewa­
nia w pomieszczeniach biurowych PZGS Śrem. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa: państwowe, spółdzielcze i prywatne. Za­
strzega się swobodny wybór oferenta oraz 
unieważnienie przetargu bez podania przyczy­
ny. Dokumentacja techniczno - kosztorysowa 
jest do wglądu na miejscu. Termin składania 
ofert upływa w ciągu 7 dni od daty ukazania

li- 
jsze 
ly>

zwo, 
wiat 
flfj

ośfc 
Bo- 

:uiy, 
fflj

de® 
da® 
zna- 
igl*

sie niniejszego ogłoszenia.

WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 
naszej Koleżance 

mgr Cecyli Stypczyńslcej-Zmpel 
z powodu śmierci Jej - ■ 

OJCA 
składają 

Dyrekcja i Pracownicy 
WOJEWÓDZKIEGO DOMU KULTURY 

17460g

pies 
olid 
zna-

aea

Iowa 
> 1* 
Wtoi

Fj’
Jfr

OCZ6" 
ck* 
■5111!

apra; 
szr

■Cl® 
. S«

fi

m-l

W dniu 28 sierpnia 1962 r. zmarł po ciężkich cierpieniach, przeżywszy 
lat 51

Alojzy Michałowski
SKLEPOWY

nasz długoletni oddany i dobry kolega.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 1 września 1962 r., o godzinie 16 

na cmentarzu parafialnym w Czempiniu.

.SAMOPOMOC CHŁOPSKA” W CZEMPINIU
17415g

Dnia 28 sierpnia 1962 r. zmarł po krótkich cierpieniach, namaszczony 
O^jami św., przeżywszy lat 78, śp.

hu Ireneusz Korab-Laskowski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 30 bm., o godzinie 10,50 z kaplicy 

c®entarnej w Górczynie.

O tym zawiadamiają pogrążeni w smutku
ŻONA, CÓRKA, SYNOWI®, SYNOWE, ZIĘĆ I WNUKI 

po*nań, Czerwonej Armii 27. 17472g

tan<> 

3odi> 

P?

uf?*; 
ia'.

■w*

32«P-,

a a0

61f-

•GtOę u/iei v i • w składzie: Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji), Zbigniew Mika, Wiesław Porzycki, Zbigniew Szumowski (z-ca redaktora naczelnego), Lesław
UbSi , i*.0*0**10 Ko,®;K p_z„ań u| Grunwaldzka 19. Telefony: centrala 611-21, łączy wszystkie działy: Sekretariat redakcji: 657-76, w godz. 8—17. Redaktor naczelny 657-76,
s^kreł (redakłor naczelny). Adres redakcji. nikami 657.18; dział miejski 659-39; redakcja nocna 430-73 i 453-31. Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa”. Biuro 
0«u. e redakci’: 6*8-85; dział łączności z czy 452-39. Wszelkich informacji w sprawie warunków prenumeraty udzielają placówki „Ruchu” i Poczty. Druk: Zakłady Graficzne im.

RSW „Prasa”. Poznań, ul. Swierczewsk.ego i. Mafcjna Kasprzaka, Poznań, ul. Zwierzyniecka 3. tel. 444-59. M e

WIELKI KONKURS
KOZIOŁKOW“ s:

POZNAŃSKA GRA LICZBOWA „KOZIOŁKI*
ZAPRASZA

WSZYSTKICH DO UCZESTNICTWA W KONKURSIE 
DLA STAŁYCH GRACZY

32 CENNE NAGRODY
2
2
2
3
1
1
2
2

wartości
skuter 
telewizory 
motocykle WFM 
motorowery „Ryś” 
rowery turystyczne 
magnetofon 
robot kuchenny 
radioodbiorniki turyst. 
elektroluksy

i100.000 / f
2
2
3
1
3
1

dywany
maszyny do szycia elektr. 
aparaty fotograficzne 
serwis obiad. 12-osob. 
zegarki z budzikiem 
neseser podróżny 
prodiże

2 młynki do kawy — 
elektryczne

każdy, kto:
. „KOZIOŁKI”

W losowaniu może uczestniczyć 
zlozy w kolekturze P. G. L. 
18 kuponów 3-zakIadowych;
wypełni kupon konkursowy, który można 

kolekturze P. G. L. „KOZIOŁKI”, podając 
nazwisko, dokładny adres, nr banderoli 
złoży kupon konkursowy w kolekturze P. 
do dnia 29 września 1962 r, włącznie.

WIĘCEJ KUPONOW — WIĘCEJ

na gry wrześniowe

otrzymać w każdej 
na odwrocie: imię, 
i nr kolektury;
G. L. „KOZIOŁKI”

SZANS!!
WEŻ UDZIAŁ W WIELKIM KONKURSIE „KOZIOŁKÓW!

K8569

stępując do realizacji uchwali” nr 359 Rady 
Ministrów z dnia 13 września 1961 r. w za­
kresie przewozów pracowniczych, zwraca się 
z uprzejmą prośbą do zakładów pracy na te­
renie województwa poznańskiego i miasta Po­
znania, które dokonują przewozów pracowni­
czych dla swoich potrzeb własnym taborem 
lub posiadają zapotrzebowanie na wykonywa­
nie tego rodzaju przewozów taborem publicz­
nym, o nadesłanie w terminie do dnia 5 wrze­
śnia br. następujących danych:

wozu w ciągu doby;
liczbę zmian w zakładzie i liczbę 
jących taborem samochodowym 
zmianę;
nazwę miejscowości z których są 
dowożeni pracownicy;

27 sierpnia 1962 r. zmarła po długich cierpieniach, opatrzona 
kramentami św., nasza ukochana i nigdy niezapomniana mama, sio 
teściowa i babunia, przeżywszy lat 80, sp.

ZE ZBIERSKICH

Weronika Szymańska 
primo voto Edmundowa Krause

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 30 sierpnia 1962 r., o godzinie 18 
z kaplicy cmentarnej w Puszczykowie.

Puszczykowo, Hanower.

W głębokim smutku pogrążeni 
CÓRKA I SYN Z RODZINĄ 

17357g

Dnia 27 sierpnia 1962 r. zginął śmiercią tragiczną nasz najdroższy syn, 
brat, szwagier i wujek, przeżywszy lat 26, śp.

Józef Piotrowski
student Politechniki Poznańskiej Wydział Budownictwa Lądowego

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 30 sierpnia br., o godzinie 10,30 z ka­
plicy cmentarnej w Górczynie.

Poznań, Chociszewskiego 29.

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

17380g

Dnia 27 sierpnia 1962 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., moja ukochana córka i nasza 
siostra, przeżywszy lat 31, śp.

Anna Zydorowicz
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 30 bm., 

o godzinie 10,45 na cmentarzu Bożego Ciała, 
przy ulicy Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

Dnia 27 sierpnia 1962 r. zmarła po długiej 
chorobie długoletnia pracownica naszych Za­
kładów

Helena Bąkowska
W Zmarłej straciliśmy wzorowego i sumien­

nego pracownika.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 30 bm„ o go­

dzinie 16,15 z kaplicy cmentarnej na? Junikowie.

Rada Zakładowa Rada Robotnicza Dyrekcja
GOPLANA” W POZNANIU

K8574
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Sierpień Imieniny
Jana, 

Sabiny

środa
Słońce.

■wsch.: 5.57
zach.: 19.48

Tylko dla rodziców

Pierwszy krok do szkoły
Teatrg

Niejeden siedmiolatek pełen niepokoju przeżywa ostat­
nie dni swojej beztroskiej wolności. Zostanie przecież 
— w jego pojęciu brutalnie wyrwany z atmosfery 
rodzinnej, w której wrastał dotychczas.

W WOJEWÓDZTWIE
KALISZ — „Gwałtu, co się dzie­

je”
MILICZ — „Dotykać nie wolno”

Kina
CHODZIEŻ — Ceramik: nieczyn 

ne, Noteć. „Naga wyspa”, CZARN 
KÓW — „Portret Jennie”, GNIEZ 
NO — Lech: „Miłość i gniew”, Po 
lonia: „Tama na Pacyfiku”, GO­
STYŃ — „Przez zieloną granicę”, 
JAROCIN — „Miłość w górach”, 
KALISZ — Kosmos: „Zakochany 
kundel”, „Klucz”, Stylowe: „Me­
lonik i muzy”, Syrena: „Szczęśli­
wie się skończyło”, Wolność: „Re 
wia snów”, KĘPNO — „Pięć łu­
sek”, KOŁO — „Gdy byliśmy mło 
dzi”, KONIN — Energetyk: nie­
czynne, Górnik: „Lubuszka”, KOS 
CIAN — „Drzwi stoją otworem” 
KROTOSZYN — „Sto kilometrów” 
LESZNO — „Ostatni świadek”, — 
MIĘDZYCHÓD — „Kłopoty z mi­
łością”, NOWY TOMYŚL — „W 
masce i bez maski”, OBORNIKI — 
„Kryptonim Cicero”, OSTRÓW — 
Rema: „Ożeniłem się z czarowni­
cą”, Słońce: „Rzymskie opowieś­
ci”, OSTRZESZÓW — „Trucicięl- 
ka”, PIŁA — Iskra: „Uczeń dia­
bła”, Millenium: „Tahiti”, PLE­
SZEW — „Wyzwanie”, RAWICZ 
— „Złodziej z Bagdadu”, SŁUPCA 
— „Życie nie przebacza”, ŚREM 
— „Noc szpiegów”, Środa — „So 
kół stepowy”, SZAMOTUŁY — 
„Marcin w obłokach”, TRZCIAN­
KA — „Wyspa śmierci”, TUREK 
— „Polowanie na lokomotywę”, 
WĄGROWIEC — „Prawo i bezpra 
wie”, WOLSZTYN — „Rekiny fi- 
nansjery”, ^WRZEŚNIA — „Zmar­
twychwstanie”.

Radio
WARSZAWA I: 7.10 — Przegląd 

prasy; 7.20 — Muzyka poranna; 
8.05 — Muzyka i aktualności; 8.30 
Przerwa do godz. 17; 17.05 — Au­
dycja dla młodzieży szkolnej pt. 
„Na wirażu”; 17.35 — „Z twór­
czości Jana Sebastiana Bacha”, 18 
„Czy o tym marzyli alchemicy” — 
felieton mgr. Marii Hurwio z cy­
klu: „Legenda ziarno prawdy”; 
18.10 — „Sława i chwała” ode. 36 
pow. J. Iwaszkiewicza; 18.45 — 
„Pięć minut o wychowaniu”; 18.50 
Z cyklu: „Meksyk, który prze­
trwał” — reportaż pt. „Na rui­
nach stolicy Azteków”; 19.05 — 
Muzyka dla wszystkich; 20.26 — 
Wiadomości sportowe; 20.30 — Pio­
senki w wykonaniu Mikołaja 
Nioescu; 20.45 — Ze wsi i o wsi; 
21 — Koncert chopinowski; 21.30 — 
Michał Glinka „Jota aragońska” 
(Uwertura hiszpańska); 2L50 — 
Przegląd filmowy „Kamera”; 22.10 
Muzyka taneczna; 22.55 — Radiowa 
Poradnia Rodzinna.

Wiadomości. 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.40 — Przegląd prasy; 
7.50 — Koncert poranny dla wcza­
sowiczów; 9.30 — Proszę mówić — 
słuchamy — Izabella Stachowicz — 
Czajka; 10 — Wakacje z melodią 
i piosenką; 10.30 — Z życia ZSRR; 
12.15 — Stylizowana muz. ludowa; 
12.25 — Aktualna audycja dla wsi; 
12.40 — Pogadanka pt. „Zaprawia­
nie nasion zbóż ozimych” — wy­
głosi inż. Jan Karłowski; 12.45 — 
List ze Śląska; 13 — Miniatury in­
strumentalne; 13.25 — „Nauki mał­
żeńskie pani Caudle” — fragment 
książki Douglasa Jerrolda; 13.45 — 
Święto smyczków; 14 — Gra Or­
kiestra Zachariasa; 14.30 — Aud. 
społeczna; 14.45 — Mówi Technika J 
„Nad wodą wielką i czystą”; 15 — 
„Tempo, tempo”; 15.15 — „Afryka 
śpiewa”; 15.30 — Dla dzieci star­
szych magazyn geograficzny pt. 
„Podróż bez biletu”; 16.25 — Fe­
lieton filmowy Krzysztofa Kazi­
mierskiego; 16.50 — Felieton kult. 
Prz/ihysława Bystrzyckiego; 17 — 
Loteryjka muzyczna — autor Ale­
ksandra Szulc; 17.35 — Aud. ak­
tualna K. Łącznego; 18.35 — Eko­
nomiczny problem tygodnia; 18.50 
Audycja dla młodzieży; 19.05 — 
Muzyka i aktualności; 19.30 — Fe­
stiwal słuchowisk Rozgł. Woje­
wódzkich PR. Teatr w Zielonej 
Górze „Jan” słuchowisko wg no­
weli St. Żeromskiego; 20.01 — 
Fragmenty najpiękniejszych ope­
retek; 21.27 — Kronika sportowa; 
21.40 — Gra Orkiestra Taneczna PR 
pod dyr. E. Czernego; 22.10 — Uni­
wersytet Radiowy. Audycja z cy­
klu: „Kształt powojennego kapi­
talizmu”; 22.25 — „Wierchowa nu­
ta” — aud. o Karolu Szymanow­
skim; 22.55 — Kcncert muzyki pol­
skiej; 23.30 — Muzyka taneczna.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 18.30, 21, 2X50.

Telewizja
POZNAŃ: 17.15 — Program, dnia 

(lok.); 17.20 — Teleturniej „,Drzew 
ko mądrości” — (W-wa); ,17.50 
Film fabularny prod. radź. „Opo­
wieść o prawdziwym człowieku” 
(lok.); 19.30 — Dziennik (W-wa); 
20.05 — Wszechnica TV — progr. 
5 z cyklu. „Pana hobby” (Kra­
ków); 20.35 — Magazyn aktualno­
ści! ze świata „Peryskop” (W-wa);

T"e siedem lat, to ważny 
-1 okres w życiu dziecka, 

nie pozostający bez wpływu 
na charakter, na kształtowanie 
się osobowości młodego obywa 
tela. Pierwszymi nauczyciela­
mi, od zarania życia dziecka, 
są rodzice. Od ich postawy, 
taktu, elementarnych znajo­
mości psychiki rozwojowej 
dziecka i dozy wiadomości 
pedagogicznych, zależy przy­
gotowanie młodego umysłu do 
drugiego etapu życia — szko­
ły. Należyte i rozumne przy­
gotowanie pozwoli mu u-nikąć 
wielu uczniackich tragedii, a 
szkole ułatwi nauczanie i wy­
chowanie.

Niestety, duża część rodzi­
ców nie przykłada większej 
wagi i znaczenia do okresu 
przedszkolnego. Cały ciężar 
wychowawcy powierzają szko­
le. „Po to jest szkoła, by

pierwszego dnia w szkole — 
jest dla niego obce. Stąd pier­
wsze z nią zetknięcie jest 
wielkim wstrząsem psychicz­
nym dla dziecka. A powinno 
ono przedtem wiedzieć, że 
będzie tam miało więcej kole­
gów i zabaw niż w domu, że 
będzie uczyło się dużo pięk­
nych piosenek, gry na instru­
mentach, że wreszcie będzie 
się uczyć wiele ciekawych 
rzeczy o przyrodzie.

dzieci wychowywać’ sły-
szy się często powiedzonko. 
I potem nierzadkie są wy­
padki, że dziecko zostaje siłą 
doprowadzone przez matkę do 
szkoły przy akompaniamencie 
krzyku i płaczu. Przerażone 
maleństwo upatruje po­
tem dogodnej okazji, żeby 
uciec do domu. Nazajutrz po­
wtarza się to samo. I tak pra­
wie przez cały wrzesień. Ile 
potrzeba zabiegów „Pani” tej 
klasy, ażeby wreszcie dziecko 
przekonać, wzbudzić zaufanie 
do szkoły i kolektywu klasy; 
ile to więc niepotrzebnych 
zabiegów i straty czasu, by 
odrobić zaniedbania czy lek­
komyślność rodziców! Często 
zdarza się, że matka podczas 
wizyty nauczyciela w domu 
wskazując na niego powiada: 
..Czekaj ten pan ci sprawi la­
nie, tylko oóidziesz do szko­
ły”. Czy osiągnęła jakiś skutek 
wychowawczy? Owszem, ale 
przęeiwny.

Inną przyczyną początkowe­
go wstrętu do szkoły — bywa

Uczyć czy nie uczyć?
Qą rodzice, którym się 

wydaje, że ucząc dziec­
ko czytać i pisać jeszcze w 
domu przysparzają dzieciom 
i szkole wiele korzyści. Na- 
pozór mają rację. Tymczasem 
tak „wykształcony” pierwszo­
klasista poczyna się w kla­
sie nudzić, bo już zna alfa­
bet i umie liczyć „do tysiąca”. 
I przeszkadza tylko innym 
swym mędrkowaniem lub 
niewczesną ochota do zabawy. 
A nauczycielka nie może dla 
kilku zaawansowanych „iść” 
w przyspieszonym tempie. 
Ważniejszy jest przecież sto­
pień przyswajania sobie wie- 
dzv urzez całą klasę.

Nie oznacza to, że rodzice, 
są zwolnieni z obowiązku oo- 
mocy dzieciom w nauce. Po­
winna ona polegać na kontroli 
pracy domowej dziecka. Od 
pierwszego dnia nauki nale­
ży wpajać nawyk obowiazko-

bo tam właśnie jest .dziecko 
państwa X, a „ja bym sobie 
życzyła”... W takim samym 
duchu nastawia się dzieci w 
domu. W rezultacie wytwarza 
się w klasie niezdrowa atmo­
sfera nieufności, wrogości i 
pogardy do innych.

Rękojmią należytych wyni­
ków w szkole jest ścisła z nią 
więź i współpraca rodziców. 
Źle robią ci, którzy przypomi­
nają sobie o szkole przed wy­
wiadówką lub w ostatni dzień 
nauki, gdy dziecko nie otrzy­
mało promocji. Niestety, są 
rodzice, którzy na wezwanie 
szkoły nie reagują. Bywa też 
inaczej: winą za wyniki ob­
ciąża się samych wychowaw­
ców. Dziecko na to wszystko 
patrzy, (a jest wbrew pozo­
rom dobrym obserwatorem i 
wysuwa trafne wnioski. Prze- 
staje się uczyć, źle się zacho­
wuje, ignoruje wszystkich w 
szkole i na ulicy, bo wierzy 
w swojego ojca, który w od­
powiedniej chwili „potrzęsie 
szkołą”.

Nie sposób tu ująć wszyst­
kich trudności rodziców i 
szkoły. To pewne, że wiele 
da się uniknąć i rozwiązać 
przy ścisłej współpracy domu 
ze szkołą. Mówi o tym moje 
doświadczenie kilkunastolet­
niej pracy nauczyciela.

STEFAN NOWAK*

w

Fragment jeziora w Rudnie gdzie w 6 turnusach obozuje |e5t 
. lata około 1860 członków ZMS z Wielkopolski.

o redaktora

wości, sumienności. u-
waga: źle postęoują ci rodzi­
ce, którzy w trosce o najlep­
sze stopnie — odrabiają włas­
noręcznie lekcje za swoje 
dzieci bez ich najmniejszego 
udziału. Czy potrzeba przeko­
nywać. że takie postępowa nie 
krzywdzi dziecko, bo pozba­
wia je samodzielności. wiary 
i zaufania we własne siły?

Od gromady do eromady
Przyjemniej jest załatwiać 

sprawy w czystych i estetycz­
nych biurach gromadzkich. 
Pod tym względem notuje się 
w powiecie wolsztyńskim duży 
postęp. W powiatowym kon­
kursie czystości i estetyki 
pierwsze miejsce zajęło biuro 
gromadzkie w Siedlcu przed
Kębłowem Rostarzewem.

izolacja 
nych 
Dziecko 
świata, 
rodziną,

pociechy od wspól- 
zabaw dziecięcych, 
takie rośnie zdała od 
otoczone najbliższą 
pieszczone nie har­

towane na pokonywanie pier­
wszych niepowodzeń. A więc 
wszystko, z czym spotyka się

Ts ochę bezpieczniej 
na drogach

W powiecie leszczyńskim za 
obserwowano pewien spadek 
liczby wypadków drogowych. 
Stwierdzenie to odnosi się do 
pierwszego półrocza br., w któ 
rym było 20 wypadków, spo­
wodowanych w większości 
przez motocyklistów (16), w 
wyniku czego 11 osób odnio­
sło obrażenia, w tym 3 osoby 
wstrząs mózgu. Rok przed tym 
zanotowano natomiast 22 wy­
padki, wt których dwie osoby 
poniosły śmierć, a 16 zostało 
ciężko rannych.

W ciągu tylko 6 miesięcy u- 
jawniono ponad 1000 wykro­
czeń drogowych. Ukarano man 
datami 964 osoby oraz sporzą­
dzono około 60 wniosków o u- 
karanie do kolegium karno­
administracyjnego. W liczbie 
tej znalazły się 42 przypadki 
prowadzenia pojazdu w stanie 
nietrzeźwym.

Plagą leszczyńskich dróg są 
przede wszystkim motocykliś­
ci. Mają oni ną sumieniu wię­
kszość „kraks” przy czym kil­
kanaście wypadków trzeba za 
pisać na konto alkoholizmu. 
..Czarnymi” miesiącami w po­
wiecie były maj i czerwiec. W 
tych dwóch miesiącach zano­
towano większość wypadków 
całego półrocza. (R)

Nie karać
Orzykrą niespodzianką dla 
1 rodziców jest wiadomość, 

źe dziecko nie daje sobie rady 
z nauką. Przypisują to leni­
stwu dziecka. Nie wiedzą, że 
p!s?wie, czvtanie czv liczenie 
to nie tylko kwestia pilnoś­
ci, źe to zarazem niezmier­
nie wielki wysiłek, skomnli- 
kowany proces szeregu ko­
mórek i tkanek mózgowo- 
nerwowych. Jeżeli w tvm 
właśnie układzie trwa zabu­
rzenie, chwilowv niedorozwój, 
nie oomogą żadne zewnętrzne 
środki a tym bardziej choćby 
najgrubszy kii. Winę za to 
ponoszą raczej sami rodzice 
za ich alkoholizm, niewłaś­
ciwą atmosferę pożycia, przy­
czyna może też leżeć w wa­
dach wrodzonych. W’ec dużo 
umiaru, rozwagi i — nie kii.

Trudną, zwłaszcza na po­
czątku reku szkolnego pracę 
szkoły komnliknia dziwne, ni­
czym nieuzasadnione ambicje 
niektórych rodziców. Ileż to 
bvwa interwencji u kierow­
nictwa szkoły o przeniesienie 
dziecka do innego oddziału.

Pochwala MO
Coraz częściej można zna­

leźć w prasie notatki donoszą­
ce o uprzejmościach wyświad­
czonych sobie nawzajem. Nie­
wątpliwie jest to bardzo po­
zytywny objaw. I choć miło 
jest czytać taką wzmiankę w 
gazecie, niepomiernie przyjem 
niej jest samemu spotkać się 
z postępowaniem, które godne 
jest publicznego wyrażenia 
uznania.

Często się słyszy o kłopo­
tach związanych z wymiano, do 
wodów osobistych. Być może 
tak jest, ale na pewno nie do­
tyczy to powiatu śremskiego. 
Otóż u nas na wsi, wszystkie 
potrzebne dokumenty i opłaty 
wystarczyło złożyć u sołtysa. 
Po pewnym czasie ogłoszono, 
że dowody są do odebrania w 
Prezydium GRN. IV wyznaczo­
nym dniu i godzinie należało je 
odebrać osobiście za pokwito­
waniem.

Zdarzyło się, że właśnie wy­
jechałam i w dniu wydawa­
nia dowodów byłam poza do­
mem, nie mogłam więc tego do 
kumentu odebrać. Można sobie 
wyobrazić, moje zdziwienie 
gdy po kilkunastu dniach zja­
wił się w domu milicjant i z 
uśmiechem wręczył mi mój

Biuro gromadzkie w Rostarze- 
wie mieści się w estetycznie 
odnowionym zabytkowym ra­
tuszu, zbudowanym w 1768 r.*

Nowe agronomówki otrzy­
mają w tym roku Przemęt, 
Mochy, Jabłonna i Kopanica.*

W II kwartale br. szereg 
gromad wykonało poważne 
prace w ramach społecznego 
czynu drogowego. Ogólna war 
tość czynów wynosi w powie­
cie 2.098.379 zł. Państwo prze­
znaczyło jako pomoc na fi­
nansowanie tych czynów 
782.187 zł.

Mianem 
stycznej

*
najbardziej tury- 
gromaay można

21.10 — Film fabularny produkcji 
NRD pt. „Wesele Figara” (lok.).

WARSZAWA: 16.38 — Prograrr 
dnia; 16.35 — j,,Pcdwodne przygo­
dy”; 17.50 — „Opowieść o praw-
dziwym człowieku' film fab.
(radz.). Reż. — A. Stopler. W ro­
lach gł. P. Kadocznikow, M. O- 
chłapków, T. Makarowa; 19.30 — 
Dziennik Telewizyjny; 20.05 —
„Pana hobby?” — (V) (Kraków): 
20.35 — „Drzewko mądrości” — te­
leturniej; 21.05 — „Peryskop” — 
pod red. T. Kurka.

KATOWICE: 17.50 — „Rywalki 
na lodzie” — film fab. (chiński).

Pomstujemy na złodziei 
społecznego mienia. 

Słuszne słowa oburzenia 
niejednokrotnie kolidują 
jednak z naszym postępo­
waniem. Z niedbałym wy­
konywaniem obowiązków 
z lekceważeniem przepi­
sów, z brakiem czujności i 
troski o społeczne mienie. 
W ten sposób powstają wa 
runki sprzyjające naduży­
ciom i kradzieży. Mówią o 
tym dobitnie akta spraw 
wpływających do sądów: 
Oto jedna z nich:

Łopienno (pow. Wągrowiec) 
— Punkt Kasowy Banku Spół 
dzielczego. Kasjerka Irena J. 
wypłaca Sylwestrowi Henke- 
mu pieniądze za mleko. Potem 
zabiera się do sporządzania ra_ 
portu Henkemu, ale nie spie­
szy się do domu. Ucina poga­
wędkę taką o niczym i o wszy­
stkim. W ten sposób bez trudu 
uzyskuje on informację, źe w 
kasie znajduje się 78 tys. zł.

— No. koniec na dzisiaj! — 
oświadcza wreszcie kasjerka.

dowód osobisty.
Taka praca — 

niem — zasługuje 
Sremskiej Milicji 
pochwała.

moim zda­
na uznanie, 
należy się

Melania Figas 
Konstantynowo poczta Pecna 

pow. Śrem.

Składa papiery, zamyka kasę, 
ale w jej zamku pozostawia 
klucz i zakłada kłódkę na 
drzwiach lokalu.

Kilka godzin później Henke 
rozmawia z sąsiadem Klemen­
sem Kubiakiem. Klucz jest w 
drzwiach kasy, a w niej 78 
tys., warto więc zrobić „skok” 
— taki jest sens „narady”. Da

nazwać Świętno, gdzie nad 
ziorami w Rudnie (patrz zdję. 
cie) i Wilczu przebywa każde, 
go lata blisko 2 tys. członków 
ZMS z Wielkopolski i dzieci 
szkolnych z Warszawy. Wcza­
sowicz i turysta znajdzie rów* 
nie urocze miejsce nad jeziora 
mi w gromadach: Komorowo 
(plaża „Ustronie”) Kaszczor 
Oslonin, Wieleń, Przemęt (i^ 
ziora i lasy w Oiejnicy, Ra. 
domierzu, wyspa konwaliowa) 
oraz w gromadach Kupanica, 
Chobienice i Jabłonna (jezio­
ra w Kuźnicy).*

W ciągu ostatnich pięciu lat 
w gromadach wolsztyńskicli 
zbudowano 18 remiz strażac­
kich, w tym 9 z obszernymi 
salami świetlicowymi. W naj­
bliższym okresie zostaną od­
dane do użytku dalsze strażni­
ce w Woli Jabłońskiej, Sie- 
kówku, Narożnikach i Boruji, 

(kh)

Usługi na 1,6 procent...
Roczny plan usług świadczo 

nych przez zakłady uspołecz­
nione w pow. Ostrzeszów wy­
nosi tylko 4.275.000 zł, a mimo 
to jest kłopot z jego wykona­
niem. Najgorzej pod tym 
względem jest w Spółdzielni 
Pracy „Stolarz” (1,6 proc.), 
Ostrzeszowskim Przedsiębior­
stwie Przemysłu Terenowego 
(4,4 proc.), Warsztatach Za­
sadniczej Szkoły Drzewnej 
(8 proc.).

W minionym półroczu po­
wstał w powiecie punkt usłu­
gowy kowalsko-ślusarski i 
malarsko-szklarski, urucho­
mione przez przemysł tereno­
wy. GS w Kobylagórze uru­
chomił także punkt usługowy 
blacharsko-dekarski, powsta­
ło również dziewięć nowych 
warsztatów rzemiosła indywi­
dualnego. W najbliższym 
czasie planuje się uruchomić 
pralnię chemiczną, warsztat 
napraw radio-telewizyjnych 
oraz punkt elektrotechniczny.

Palącą sprawą jest urucha­
mianie na wsi punktów usłu­
gowych napraw traktorów i 
maszyn rolniczych. Jak dotąd 
nikt się tym specjalnie nie 
zajmuje, (hp)

Zdrowe 
wróciły do Warszawy

Nie do wiary wprost, że 
dzieci te przebywały w szpi­
talach poznańskich na skutek 
głośnego niedawno zatrucie 
pokarmowego. W sali Konsu- 
mu MO przy pl. Staszica, 
gdzie dzieci pracowników GS, 
PZGS i warszawskiego WZGS 
zebrały się ostatnio na poże­
gnalny obiad, panował wesoły 
gwar. Wszystkie robiły jak 
najlepsze wrażenie, czuły sit 
doskonale. Nic dziwnego, gdyi 
już po wyjściu ze szpitali^ 
wiono je obficie i treściwie.

Po zamknięciu kuchni i j^ 
dłodajni internatu Techniku® 
Gastronomicznego przez miej* 
scową Stację Sanitarno- 
demiologiczną, dzieci kolonu 
warszawskiej stołowały sit* 
Konsumie MO, znajdując ta® 
troskliwą opiekę ze stronyB 
rownictwa Szkoły Podoficer* 
skiej MO. Nic więc dziwu® 
że mimo przebytej choroWi 
dzieci przybrały na wadze F 
2—3 kg. Tamtych denerwuj 
cych dni dla Piły, rodzi^ 
dzieci, nikt już nie wspo®» 
Wymienia się natomiast w 
żenią z przechadzek po 
nej okolicy miasta, grz^°L b 
nia i dalszych wycieczek, * 
re szczęśliwie zatarły PrzJ 
wspomnienia, (kc)

okrężną drogą do domu. Na kobieta obok włamy^< 
każdym zakręcie leją naftę. To Cóż, uczciwa, ale Prz® 
dla zmylenia śladów. swym niedbalstwem walnLj|

Pomogło, ale niewiele. Prze- mogła włamywaczom. OW 
cie jej winy nie można por 
nać do winy Kubiaka i1 
go. Znalazło to odbicie w 
dykcie Sądu. Skazał °n? L 
westra Henke na 8 lat W 
nia i przepadek 
jątku, a Kubiaka na 1»a 
zienia. Obu ukarano ) 
grzywną (40 tys. zł) oraz 
tą publicznych iJobywai . 
praw honorowych na 
Jednocześnie Sąd ,uzn.aicze*i 
wództwo Banku Spóla^e* ( 
i zasądził oskarżonych i 
płatę odszkodowania. 
została skazana na 6

stępcy nie zdążyli przetrwo- 
nić wszystkich zrabowanych 
pieniędzy, kiedy zostali ujęci 
przez MO. A wtedy okazało 
się, że mają oni na sumieniu 
szereg innych grzechów. I tak

Klucz w drzwiach
lej — już jak w scenariuszu 
filmu kryminalnego.

Noc. Kubiak uzbrojony w ki 
lof, a Henke w sztabę, podkra- 
dają się do transformatora. 
Zrywają kłódkę zabezpieczają­
cą dźwignię. Po chwili, całe 
osiedle pozbawione jest prądu. 
Teraz Kubiak bierze Qa oko 
stróża nocnego. Henke biegnie 
do Punktu kasowego, ukręca 
kilofem kłódkę i wchodzi do 
biura. Otwarcie kasy żelaznej, 
w której tkwi klucz, jest zwy­
kłą formalnością.

Po chwili obaj „bohatero­
wie” z obfitym łupem wracają

Sylwester Henke, 12 lutego 
1959 r. wginając kraty i wybi­
jając szyty włamał się do skle 
pu Gminpej Spółdzielni w Ło- 
piennie, skąd zabrał dwa ze­
garki i 3.500 zł. Trudno tu wy. 
liczać wszystkie inne przestęp 
stwa. Dość powiedzieć, że Ku­
biak i Henke byli postrachem 
okolicznych rolników\ którym 
kradli ziemniaki, zboże, drób 
i co popadło.

Na rozprawie ławę oskarżo­
nych wypełnili: Henke, Kubiak 
i Irena J.

Jakże to — oburzy się nieje­
den z Czytelników — uczciwa

więzienia.
Wyrok ten jest 

Dla wszystkich, którzy 
zują brak troski o |t 
dobro. Oczywiście, c” 
nie tylko o taicie zanl 
jak niezabezpieczenie 
Także chaotyczna doku pr? 
cja, wadliwa organi2^^ 
cy, zatrudnianie PraC° ;j i# 
którym brak kwalif* a' 
— to wszystko ułatwia , 
cia. (M. Ł.)


